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BI EN 'AKON1E —  Bufet Kolejowy.
BRASLAW  — Księgarnia T . /a „L o t".
BARAN OW1CZE —  til. Szeptyckiego —  A. Łaszuk. 
DĄBROW ICA (Polesie) —  Księgarnia K Malinowskiego. 
D IjKSZ ,’V —  Bufet Kolejowy 
GŁĘBO K IE —  u l  Zamkowa —  W . W»odziinierow. 
GRODNO —  Księgarnia T -w a  ', Ruch“.
H OnODZIEJ — Dworzec Kolejowy —  K. Smarzyński. 
DMEN1EC —  Sklep tytoniowy — S. Zwierzyński. 
KŁECK —  Sklep ..Jedność".
LIDA —  ul. Suwalska 13 —  S. Mateski. 
MOŁODECZNO —  Księgarnia T -w a  „Ruch"'.

NfEŚW IEŹ —  ul Ratuszowa —  Księgarnia Jazwińskiego. 
NOM' -'G RÓ D EK  —  Kiosk St. Michalskiego.
\ AWIĘC1ANY —  Księgarnia T .w a  .Ruch".
OSZMIANA —  Księgarni;.; Spóldz Naucz.
PIŃSK —  Księgarnia Polsk? —  St. Bednarski..
PO STA W  V — Księgarnia Polskiej Macierzy Sz>:o!neX. 
ST O ŁP C E  —  Księgarnia T -w a „Ruch".
SŁON1M —  Księgarnia D. Lubawskiego, r:I. Mickiewicza 13. 
ST . SW lĘClA N Y — M, Lewin— Biuro Gazetowe, ul, 3 M aja S. 
W1LEJKA PO W IA TO W A  —  ul. Mickiewsyra 2 Ł  F. Juczewska. 
W A RS7A W A  —  Tow , Księgarni Kol. „Ruch"
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RRENUM r RATA miesięczna z odniesieniem do domu mb z 
przesyłką pocztową 4 zl., zagranice 7zl. Konto czekow e P.K.O. 
H f, 80259. W sprzedaży detal, cena pojedynczego n-ru 20 gr.

Oplata pocztow a uiszczona ryczałtem.
Redakcja rękopisów niezarnówionycii nie zwraca. Administra­
c ja  ui“ uwzględnia zastrzeżeń co do rozmieszczenia ogłoszeń.

CENY O GŁO SZEŃ : wiersz milimetrowy jednoszpaltcw y na stronie 2 -e j i 3 -e j gr 40. Za tekstem 15 gr Komunikaty oraz 
nadesłane milimetr 5C gr. Kronika reklamow milimetr 00 gr. W ntr.ri :racn iątecznych oraz z prowincji o 25 proc. drożej. 
Zagraniczne "O proc. Irożrj Ogłoszenia cyfrowe i tabela^,czpe o 5C proc drożej Administracja nie przyjm uje zastrzeżeń co 
do miejsca. Terminy d/uku .nogą być przez Administrację zmieniane dowolnie Za dostarczenie numeru dowodowego 20 g.

KRC.NIKI CUMOWE Nowy sabinaf Brueninga
a .  ■ &  I .  A  m  ^  u s  a Ai. m I  — &  u .  JE S — ■ _ _  JL -  —    V   MB I_ wr /YLrff 1 n  c K ir  O liir l-y i \xi cE rte iin lz -ti rj.r\ "ra»projekt ocnownej konfiskaty majątków b. 

powstańców zdjąty z porządku dziennego
(Telefonem z W arszaw y ).

W ołynął dziś do Sejm u nagle a znie zamaskowaniu w łaściw ego celu usta 
nack? projekt ustawy o konfiskacie ma

SKŁAD PERSONALNY

iątkćur potomków b. pow stańców  z 
1831 i 185? r. P ro jek i ten je s t zaprze­
czeniem ideologii niepodległościow ej, 
której rząd je s t  rak wybitnym, tak ja -

w sprawie utworzenia rządu, kanclerz 
Bruening udał się do prezydenta Hin-

wy, lecz ich użycie w skazuje, iż autorzy denburga, przedkładając mu listę nowe 
ustaw y czuli, iż są w nieporządku z su- g 0  gabinetu w następującym składzie: 
mieniem patrjotycznem , skoro nie po- kanclerz i minister spraw  zagianicz-
trafili celu sw ego pow iedzieć w sposób nych cJr. Bruening, 
prawdomówny, a tylko ukryli go w 

skrawym, tak pow iedzielibyśm y m te- prawdziwej altanie hipokryzji. O bec- 
gralnym przedstaw icielem , ja k  w iado- ność tych trazesów  m otyw uje się niby 
mo, Sąd N ajw yższy uznał ak cję  konti- tem, że ustaw a „w spaniałom yślnie” 
skat w ojennych rosy iskich za ak cję  chce nadać jedynej pozostałej przy ży- trznych Graener, 
gwałtu na żołnierzach i oficerach w ojsk ciu wdowie po pow stańcu i trzem żyją 
pow stańczych i m ajątk ; zostały w yro- c j m synom pow stańców  grunta wydzie

lone z iclt w łasnych m ajątków ob sza­
rem ! 8 0 — 3 0 0  hektarów . W szystkim  
innym potomkom pow stańców  projekt 
ustawy zam ykałby drogę sądową do 
dochodzenia swoich krzywd, stw arza­
jąc  w ten sposób bezprzykładny od

tem at
. . . . , . . , , „ okrucieństvva ludzi w stosunku do zwieminister sprawiedliwości dr joel, dnoczesme kierownictwo ministerstwa

BERLIN. P A T . —  O godzinie 9 min. mim,ster wyżywienia i rolnictwa spraw  zagranicznych kanclerzowi Bi ue Nowy Dziennik (Nr. 2 6 5 ) ,  mówiąc
15 wieczorem, po zakończeniu rokowań Schiele, nLngowi, zaś kierownictwo ministerstwa na ten tem at podkreśla, iż zwierzęta

minister komunikacji eviranus- r spraw  wewnętiznych dr. Groenerowi. odczuw ają ból i cierpienia w stopmu
minister poczty dr Schaetzel. Minister poczty dr Schaetzel zastrzegł bardzo znacznym :

. , . , . . , . Nie możemy surowo skarcić dziecka za
sobie do jutra decyzję w Sprawie przy zrywanie kwiatów, jak za męczenie kota. A

BERLIN . PA T. —  W  piątek, o go- jęcia ofiarowanej mu teki w  nowym ga przecież im więc z j uczymy się rozumieć 

dżinie 10 min. 30  wieczorem ogłoszona bm ecic. Lrząd  kom isarza Rzeszy dla j J g  g  
zastępca kanclerza i minister finan została oficjalna lista członków nowe

sów Dietrich, g0 gabinetu Rzeszy. W edług komuni- kiem był dotychczas
minister g c pc arki prof. W arm bold, ^iiira W olffa, prezydent Hinaen- Trevianus, zostanie obsadzony w  ter
minister pracy  dr. Stegerw ald, ........................
minister Reichswehry i spraw  wewnę our2  przeołozoną mu D-zez kanclerza minie późniejszym.

- ~ Rzeszy listę zatwierdził, poruczając e - -----------

njuszem odczuwania psychiki zwierzęcej, tem 
fpraw  wschodnich, którego kierów ni- w ięcej widzimy w nim możliwości intelektu- 

m łn i« tp ‘ hP 7 tp lii aln-,cl i jesteśm y wprost zaskoczeni zupeł- 
n e nierwzekiwaną zdolnością odczuwania

kann sądowend zw racane tym, którzy 
do nich na mocy ogólnych zasad spad­
kobrania mieli prawo. W srod tych po- 
zw racanych m ajątków  w iększość była 
poprzednio w posiadaniu osób pryw at­
nych, do których te m ajątki przeszły 
drogą nadania przez rząd rosyjski. K il- czasów  m ajow ych precedens ingeren- 
ka jednak m aiątkow , jak  n p .: m ajątek cj,i władz ustaw odaw czych do w ym ia- 
zw.rócony p. G óreckiem u, wnukowi Mi-- ru spraw iedliw ości. B yłooy  to w skrze- 
ckiew icza, byry w posiadaniu Skarbu szen-iem smutny cli tradycyj trzech kom- 
poiskiego. O becn e projekt ustaw y za- jte tency j Sejm u, z któremi tak wyraźnie 
wiesza wszelkie postępow anie sądowe zerwał obóz B B .
osób uupoiTunąjących się drogą sądową Autorami projektu ustaw y ją k  w ie ś J  
o swe m ajątki, będące dziś w posiada- niesie są urzędnicy z Prokuratorji G eL* 
niu Skarbu, pozostaw iając nadal i u- ueralnej,. Tutaj musimy w skazać na je -  
trzym ując zasadę zw racania prawnym szcze jed n ą niew łościw ość. Otoż Pro- 
w łaścictelom  tych m ajątków  pokonfi- kuratorja Generalna rozw ijała swego 
skow anych, które są dzis w posiadaniu czasu przed Sądem  Najwyższym  swą 
osob  prywatnych, czyli, że jeśli skonfi­
skow any m ajątek  znajduje się dzis w 
rękach osoby pryw atnej, to ta osoba 
prywatna musi go zw rócić, jeś li zaś w 
posiadaniu Skarbu, to Skarb go nie od

cierpienia naw et u zwierząt o bardzo niskim 
stopniu rozwoju.

Stąd w ypływa całkiem  uzasadniony 
w niosek;

Czem większe są krzywdy, których zwie 
rzęta doznają od człowieka, co zresztą dzie­
ję  się nie tyle przez świadomą chęć czynie­
nia zła, ile raczej przez obojętność i bez­
myślność, tem większą je s t  zasługa bezbron 
nych ofiar, które w ten sposób spełniają 
szczytne i trudne zadanie w ychowania czło 
wieka. Je iJi okrucieństwo dla zwierząt znik­
nie z ziemi zniknie ono także we w zajem ­
nych stosunnach Iuctzi między sobą.

Czy się uszlachetnim y w stopniu 
w ykluczającym  pastw ienie się nad bied

Rt«m&wfsico murów i mebli— Akcja tatowmcza— 13 osób zabitych
l 7 rannych.

GDYNIA (Pat) W ciaou całe] w m iejskim  srpltalu. Z Gdańska DyrekUr firmy „Gazollna” Wy nem zw k-rzętani i kiedy to nastąpi _  
nocw t!YL2 łVDrace Drzv cdltony- *Y-ir.yscv ^ n i umleszcrenl zostali le^yński o m z  jego zastępcy Mo- je s t to w ielkie pytanie. Narazie porrafi-
w anlJ Duorzebaiwch pod grSza- przyb H tu korespondenci wszy- t In-.k' I 3aranowskl zgromili sle my nietylko dręczyć zwierzęta, ale i z
ml Ą-nJetrowsgo do„iP mieszkań- stkkh  tamtejszych dzlennlkńw io dyspozycji władz sierlczych I własnych dzieci robić tresow ane zwie- 
ców. drugiej strony podpiera- GDYNIA. (Pat). Podczas kata zostali zatrzy-ianl, Firma „Gazo- 
no stemplami pozostał;| j c^ śC  -iro ty  o>3ku m.eszkantowegoi u- I ia» otrzymała ko c j ą  od 
gmachu, "ttóra grozi zawaleniem l*tfo  zniszczeniu 14 mieszkań. ł^dz miejskich I wytudowała  

MiB sce katastrofy p-zeds aw.a Zasypanych griuzem jest jeszcze gazownią na przed ,i -śclu G dyn. 
rumo lsko murów, m>bil I .o- pniwdopodobnle około 12 osób. Z tej właśnie ę ^ .w n l w kry-

,T, ^ Kd°a,TzJ; r  wte0r- P M. In. zg i^ łu  cała ro« . In j  nż. ♦ycznym dniu dopro -adzeny oył
dza slij przekonaniefze kata-tro- Berez: wsklegn -  żona, natka I gdi dla dokonania prób Pogrzeb
fa spowodowana bvła wybuchem córka. ofiar kat »trofy od ędzle iłt, na
n a zj, z .itórym w atalnym dniu W akcji ratunkowej biorą udział koszt miasta.
d o k n n y w a n c  p r ó b . w ła d z e  W °,S k O W e  niem  lr r^ w ^ d b y w a T ą  sh; bez Uprzer-

u k a z u je  s i ę ,  ja k  tw ie r d z ą  n ie -  c fa  o r a z  p r z y b y łe  z W e jh e r o w a  wy , t? wać ,ębą d wy<l0bycte

wo. Lecz skoro bąd N ajw yższy moty­
w ację tę uznał za niesłuszną — niew ła- 
sciwem jjest tę sam ą m otyw ację w łączać 

a a je , iecz przeciw nie konfiskuje i zatrzy do projektu ustaw y składanego do S e j-  
mune na własność- mu, jako  je j praw nicze uzasadnienie.

Muszę rutai bardzo wyraźnie i ja -  Je s t to forsow anie via władza ustaw o- 
skrawu podkreślić, że pomysł tych kon- daw cza poglądió-w piaw niczych (zresz- 
fiskat wywołał wr łonie B B  solidarne la typowo kauzyperdow skich), prze- 
obuiZim e. Przynajm niej na tyle, r a  ile kreślonych przez Sąd Najwyższy, 
m ogłem skonstatow ać na podstaw ie roz Ja k  należało przew idyw ać, projekt 
mów kuluarowych. Zwolennik iw pra- rak nierortunnej ustaw y został przez p. 
w a własności oburza skonfiskowanie M arszałka Św italskiego zdjęty z porząd

ku dziennego C at.m ajątków  bez odszkodowania tak cija- 
metrair.ie niezgodne z zasauam i naw et 
reiormy rolnej, która przew iduje prze­
cież odszkodowanie, a także w yłącza 
z wyw łaszczenia przym usowego pew­
ne grunta, jak  np. lasy. Pirojekt om a- 
w a n e j ustaw y gwałci najw yraźniej 
przepisy o reformie rolnej, przew idując 
konfiskatę „czy stą" bez żadnego pro­
gramu społecznego.

B a r d z ie j je d n a k  n iż  z w o le n n ic y  p ra -  strów  skarbu, przemysłu i handlu oraz rolnic 
wa w łasnoiscj o b u rz e n i są  lu d z ie , k tó -  *wa w sPrawacl1 celnych. Rozporządzenia te

m otyw ację oddalania powództw po­
tomkom pow stańców . Było to je j pra- j|cznl świadkowie, Że gaz sycząc 1 okolicy "oddziały w ejska, poza- ostatniej osoby?Kierownictw rSkcn* w

i!lŁJhla Się j: i  na tllka mOUz.d tem straż graniczna I prawie ca- o iszym ciągu prowadzi komisarjat 
przed k a ia stri ą. Pan .ew ai i ) ły  g rrazon aiz-ynarkl wojsko- 
.św ietlenia m iał był u iyty  gaz wej z komandorem Solskim na t, un6 , 
ziemny, który jest prawie pozba- czele. Prćcz jego w szpń i.j
wiony zapachu, przechodnie oraz Straż pożarna pod kieiownlc- 
mieszkancy domu, mimo docho- twem miejscowych architektów  
dzącego z plwnlc r syku, nie po ustawia stempla przy ściana? i 
"ejrzew ali grożąa go nlebezple- bloku :elem zabezpieczenia go 
czeństwa. od dalszegr 2 S waleni a się

Sędzia śledczy do spraw szcze- 
gblnej wagi p. Kara, W it z  oaz nn ozac-PYwane są t .'. zy zawa- : po-
przerwy zajęty jest badaniem lonego domu. Traktory przy po- mlbszczenlach Innego bloku zalrudo-
ro-aw y I ustalaniem przyczyn mocy zaczepionych lin ozwalają wa^a częściowo w tarakach Poiskie-
wybuchu. Dotychczas z pod gru- części domu, aby umozii*J£ od- ““ r .......
zów wydobyto 10 trupów I 7 ran- grzebywaule pozostałych pod 
nych, w tem jednego ciężko, gruzami.

13

p o zosta je  7
ran n ych . P rzyp u szcza ln ie  pod gruzam i 
zn a jd u je  s ię  Jeszcze  5 o s6b  Sp ra .vę  p o­
w o d ó w  k a tastro fy  hadają  w  d a liz y m  
ciągu w ład ze  są d o w e  i sę d z ią  j le d c i  ym  
do sp raw  szcze y ó ln e j v agi K a ras le w i-  
tze m  na cze le  T rzy  o so b /  k le ro w nlc-  

GoYNIiL (Pat). W dalszym Cią- tw a gaaow m  c i s t ,  y  a re srto «  dne.
M ieszkańcy z d e m -lo w a n y c h  ublka*

go Czerwonego Krzyża.
W ARSZAW A. (P at). W  związku z

rzątka. Znane są wypadki pastw iem a 
się rodziców nad własnemi dziećmi, 
ale napewno nie było jeszcze ta­
kiego wypadku, który stanie się 
w krótce przedmiotem rozprawy sądo­
w ej w Ciechanow ie. 7

Polonia (Nr. 2 7 3 )  pisze o tem 
Na ławie oskarżonych zasiącbie niejaka 

Ujazdowiczowa, matka 6-letniego Tadzia, 
oska-żoi.a przez Urząd Prokuratorski o r:fc 
mawian-e sw ego syna do wygłaszania prze­
mówień .agitacyjnych. Tadzir. Ujazdowicz 
mi a! na jednem z zebrań wygłosić przemó­
w ią ie <> treści podburzającej. W ypadek ten 
je>ł bodaj pierwszy w praktyce sadownictwa 
polskiego. ,
Niezawodnie: wypadek bardzo rzadki.

Jeżeli m ówić o rzadkich sprawach 
sądowych, nie można pominąć tej, któ­
ra poruszyła W arszaw ę.

Echo Polskie (Nr. 2 3 9 )  informuje 
nas o tem:

Sąd Okręgowy w Warszaw ie rozpatry­
wał sprawę. K tó ra  ze względu na osoby w 
niej w ystępujące, wzbudziła duża sensację.

Firma Bogusław Herse wystąpiła z p o .  
wódzTwem przeciwko „Miss Rolonji" z roku 
1930 o. Zofji Batyckiej.P- -

, , . r , , - • W skaicfze swej Bogusław Herse poda-
Kitastrofą V.} luchu gazu świetlnego je, że p. Batjcka po wioraniu miss P^lonją
w Gdyni w bloku domów mieszkał- na r. 1930, zakupił? w firmie Bogusł-w Hei-
nych, należących do Zakładu Ubez- *®i suknię, p,„szcz i torebkę na łączną su-
pieczeń Pracowników Umysrowych, p. mę zl: Pieni,edzy tych do dnia dzisicj
minister pracy i opieki społecznej za- SzegQ."]e UK]c<łf - ........................... . t
rządził wysianie specjalnej komisji mi-  ̂ ’ , . , mowu scisle fscho-
nisterjałnej w osobach dyrektora ubezp. ^ ° '  »za^ecydował powództwo firmy 
społ. M imsterstwa Pracy  i Opieki Sdo- N zabezpieczyć na rzeczach p. B a -

W ARSZAW A. PA T  —  M arszalek Sejmu sobie z kryzysem, to przedewsystkiem bez- ze J h  iiizedników, jes1 to  toim a ofiary o |^c z r '' inż. I  i sck iogO , d ele^  a M-s twa ty ck ^G - , . .
dr. św talski itwnrzy! o godzinie 3 m 15 względną troską rządu jest i bęcizie utrzy- w ele łatw iejsza, nr np wstrzymanie doda!- R o b . P u b l.,  d y re k to r a  Stow arzyszenia ' dK )  s 4 <-\ernje sław y!... I rak i jest
3 0 -te  jłosiedzenie plenarne Sejm u, zaw iada- manie równowagi budżetowej. W szystkie ku 15 proc, albo stołecznego. Rząć i : l  KK Budowlanego Zakradu L7bezp. Społ. smtJ l ° s najpiękniejszej z niew iast!, 
miając, że minister skarbu przedłożył Sejm o miesiące 'ibieglego półrocza były deficytowe kiem sercem żąda o fia r  od urzęri ukuw^ Ponikiewskiego O raz rzei zoznaw- N iew iasty w ogóle m ają szczęście
wi do zatwierdzeń,a 15 rozporządzeń mini- i przyniosły 124 miljony deficytu. Kiedy jed - _ ° d  JfSftjpaj^a_A926t 5 ?K“ TZ5 ^ w Atn Jar| i6a  cy> K o m is j a u d a ła  s ię  n a  m j e j s c c  K a.  d o  przygód.' Podczas kolrGcego raidu

Posiedzenie Izby Poselskiej

rzy bądź służyli w Legjonach, bądź w 
w ojsku polskiem. jiednem słowem lu­
dzie, którzy związani są z ideologją 
walki .zbrojnej z najeźdźcą. Ci do po-

odestano do kom jsji skarbow ej

O CZA* PRACY
Spraw ozdaw ca komisjii ochrony

pos. Tomaszkiewicz (B B )  zwraca uwagę, że tem, że dochody w okresie letnim są mniej- 
walkę z bezrobociem trzeba zacząć realizo- sze, termin płatności szeregu podatkuw przy 
w ać irrzedewszystkiem od zmniejszenia g o - pada bowiem na miesiące zimowe, 

m jsiu  k o n fis k a t m a ją tk ó w  jyotomków dzin pracy. Chodzi tu o godziny nadliczbowe, W  czasie letnim odraczane są podatki roi 
sw oich k o m b a ta n tó w  i to w a rz y sz y  b r o -  w naszym przemyśle i rzemiośle stosow ane nikom, natomiast rozchody, w ynikające z ta -

. . bardzo często. Gdyby powrócić do ustaw o- w estycyj, związane są z sezonem letnim.
ti> puwstancow l o o l  —  63 r. mają zu- wego czasu jiracy skrócić gu o godzinę, to Trzecia rzecz —  to spraw a długów. W
p e łn e  Obrzydzenie. Nie potrzebujem y znalazloby S ię  zatrudnienie dla 235 tysięcy pierwszym półroczu spłaciliśm y m niej w ięcej 
j , wl. . , . , ludzi, co pozwoliłoby pokonać 86 proc. bez- 50 proc. tego. co na cały rók przypada, a je -

a w a c , iż  nasz-em  z d a n iem  o b rz y d z ę -  robocia. żeli weźmiemy pod uw agę akcję  Hoovera—

i m i. j j i i j ,  u w i c i u ,  y y u j  j '— -  v  ;— 1 ”  -------1 . r v .  K o r
nak rozchody państwa w kwietniu wynosiły zliwosci szeal na spotkanie potrzeb urzędni- j  
259 miljonów —  w sierpniu i wrześniu zinniej czych. Rządowi znany jesi ciężki stan urzęd T asl™ jy  
szyły się do 182 miljonow. Dochody w kwie mków. to też należy ocenie zrozumienie po 
fniu wynosiły 229 miljonów, w sierpniu zaś wa8 '. chwili przez świat nr ędniczy, należy 
169 miljonów, a we wrześniu 173 miljony. ocenić hart, z jakim znosi konieczne ofiary 

pracy Deficyt 124 miljony daje się wytłumaczyć należy mu za lo wyrazić cześć.
Po przemówieniach kilku posłów przyjęto 

poprawkę posła Polakiewicza ( B B ) ,  rozcią­
gającą dziaialuość ustawy na związki komu­
nalne. Ustawę przyjęto w drugem czytaniu, 
odkładając trzecie czytanie do następnego 
posiedzenia.

w piątek rano sam olotem . zginęły nagie lotniczki, kierujące się z 
ODYMIA, PAT. Z powodu ki ążących nie- Grodna do W arszaw "... Posłuchajm y 

polcojących wudomośei co d j  możliwości c o  m u w i o  len i D zier Polski (N r >7 -t) 
dalszych wybuchów gaza w mieście, korni- . .  7  ~
sarz rządu powiadomił, że na jego rozporza- , !c ,z P* Ł>erowną na
dzenie główne przew ody gazowe zostały na- s lr! l , ^  ® „Siąsk i p Olszewska z
tychmiast po katastrofie zamknięte. Wobec P; ar^P'vną, na samolocie PZL 5 „Pow sta­
łego żadne niebezpieczeństwo nowych wy- n'eC ‘ W Jbec fatalnych warunków atm osfe- 
buchów nie grozi, przyczem komisarz rządu tycznych, a  przedewszystkiem gęste j mgły, 
stwierdza, ze wszj stkie dotychczas k, ąłące uniem ożliwiającej orientację w terenie, lądo- 
wersje są n.eaktualne do chwili zbadar.ia walv przymusowo w okolicach Małkini, nie-
przez sąd 1 fachowych rzeczoznawców rzeczy­
wistych przyczyn katastrofy.

nie to zupełnie je s t  uzasadnione.
Pozatem  proiekt ustawy o  komtiska 

tach jeszcze z jednego powodu wzbu­
dza rzeczyw isty niesm ak. Oto może on 
by ć uważany za niepowszedni przy­
kład hipokryzji i tchórzliw ości w prze­
mycaniu w łaściw ych intencyj ustaw o-

weźmiemy pod uw agę akcję 
M ówca prosi o  przyjęcie przedłożeń rzą- ulgi z niej w ynikające nie są ścisłe ustalone, 

dówych bez zmian oraz o uchwalenie rezo- gdyż przeprowadzamy pertaktacje jeszcze z 
lucja kom isyjnej, która wzywa rząd, aby niektoremi zainteresowanemi państwami —  
przy stosowaniu noweli w sprawie pracy mło wypada jednak, że w pierwszem półroczu za 
dodanych i kobiet w żadnym razie nie pod- płaciliśmy około 60 proc. tego, co będzie 
legali redukcji młodociani, nie posiadający przypadało na catv rok.
rodzliców, jako  też ci, których zarobki stano Kalkulacja w ykazuje, że cofniecie 15 pro-
wią główne źródło utrzymania rodźmy. centow ego dodatku jz dn. 1 m aja daje na 11

Pos. Jan Jankow ski (N PR) stwierdza, że miesięcy roku budżetowego 110 miljonów o - 
W razie konieczności gospodarczych może się szczędności. Później zarządzono cofnięcie do 

ciawczych. U staw a o  konfisk ta c n  bv- 28 ° dzić na upoważnienie -zadu do skrócenia datku stołecznego, kresbw ego hd. od 1 lipca,
’  czasu pracy w każdym dniu ty godnia, ale co dało 27 milionów, 

n a im m e j m e  n o si te g o  ty tu łu , k tó r y -  bez obniżki zarobków. Redukcje :tatów w ciągu całego roku
b y  p raw nie: o d o o w ia d a ł je j  tr e ś c i  t  i Pos* Rybarski (KI. Nar.) krytykuje przed budżetowego daja około 67 milionów. Reduk 

, . *. . . ’ ' łożenia rządow e,-tw ierd :ąc, że za ich porno- c je  na ko 'ejach państwowych i na poczcie
„ u s ta w a  o K onP SK acie  na rz e c z  o k a r b u  cą  nie pokona się bezrobodia. Podobnie prze dały 38,15 miljonów. T o  są  oszczędności naj
P a ń s tw a  d ó b r  n a le ż ą c y c h  n ie g d y ś  d o  ciw nrzedlożeniom rządowym wypow ada się łatwiejsze, choć bolesne dla św iata u rz ę d ń i-

nos. Reger (P P S ) ,  pos. Pobożny (Ch. D.) czego. Cofnięto jeszcze dodatek, wypłacany
Na wniosek posła Gosiew skiego (B B )  dy- inwalidom. W szystko razem wynosi więc 215 
skusję rrze rwano poczem w glosowaniu Tljonów , ale to daleko jeszcze do zrównowa 
wszystkie poprawki odrzucono 'i wszystkie 4 żenią. W celu dalszych oszczędności przero
ustawy — o czasie pracy w przemyśle i han biono jeszcze t. z,w. budżet ńiw estycyjny.
dlu, w przedmiocie pracy 'młodocianych i ko Rudżet Ministerstwa Robót Publicznych zo-
biet oraz rozciągnięcia tych ustaw na Gór stał zmniejszony o 60 proc. Rząd pomyślał
ny ś ląsk  uchwalono w drugiom i trzecieni czy również o wstrzymaniu awansów, gdyż a -
tan.ii wanse dają obciążenie skarbu państwa.

N, stepme przystąpiono eto sprawozdania Dla zrównoważenia budżetu podniesiono 
komisji: budżetowej o projekcie ustawy w pozatem opłaty administracyjne, jak  opłaty

nastęD ującem i: „Celem  napraw ienia sprawie zmiany niektórych postanowień u- paszportowe i opłaty komun; lne. Zami rzo-
k rz y w d  w y rz ą d z o n y c h  p rz e z  rz a d v  z a -  stew T ,° 1 Ppsaśeniu funkcjo-narjuszy państwo ne jes t podniesienie opłat sądowych i wkrót

’ - . „ i  I  ! w ° i ska oraz 0  uposażeniu sędz.iów i ce minister sprawiedliwości wniesie do Sejmu
D Orcze uczestnikom w alk o lT iep od le- prokuratorów. odpowiedni projekt. O ilebv to w szystko nie
g ł o ś ć . . . "  Ł a d n a  n a p ra w a  „ k r z y w d "  iz im  c i f  A D R II  Pj'.z-Vlli° s,7> ''ównowagi budżetowej, gdyż mo

7 .r- . /  . . .  . f  , y  ,  „  zliwa byłaby jeszcze jakaś luka, jak  to za-
p rz e z  p o n o w n ą  k o n fis k a tę  m ie n ia . T e Minister skarbu Jan  Piłsudski oświadczy! znaczyłem na komisji, —  rząd będzie musiał
w szystkie frazesy niby to m a ją  s łu ż y ć      . . .  ^ n a ć  po nowe sposoby, a mianowicie

Masowy sąd Polaków n? Łotwie
ZA ŚPIEWY w KOŚCIELE PO POLSKU

DYNEBURG, (PAT). W dniu 9 
października o goaz. 7 ej rano 
rozpoczął się m asowy sąd Pola­
ków za Śpiewy w kościele po 
polsku.

W sądzie pokoju w Grzywie

pow stańców  1831 - ■  63 r.“ . B y n a j­
mniej. Nieprzyzwoita hipokryzja pozwo 
■liła autorom tej ustawy nazw ać ją - B|,0  

nadaniu gruntów z dóbr skonfiskow a­
nych przez b. rzcądy zaborcze". W  tre 
ści ustaw y hipokryzja ta powiększa sję 
jeszcze, zaczynając artykuł słowami

podżegani
zasiadło n j ławie oskarżonych przez szowinistów Iłłuksztań- 
15 osób Polaków. skfch I Ich przywódcę ks. Welt-

^owode.n wytoczenia sprawy mego, oparli się przy swojem  
było .że oskarżeni w dniu 31 maja postanowieniu, 
śpiewali' po polsku podczas na- Do godz. 11 w nocy rozprawa 
bozeństwa v. kościele w Eiernl, nie dobiegła jeszcze końca. Wy- 
gdzle Jest zwyczaj, że ostatnia rok spotu ewany jest okcło 2-ej 
niedziela każdego miesiąca prze- w nocy. 
znaczona była na nabożeństwo ____

o przeskadzanle I sprawa zosta­
ła skierowana do sądu.

Ks. Skokowskl, p r o b o s z c z  pa- .
r a f j l  elernlańskiej. S t a r a ł  Się CfO- zmuszon j by twrocR  do W arszawy, 
prowadzić d o z g o d y  I u ła g b d z lć  Kr-ikow czy W at szawa czyż nie

spełna 109 kim. od W arszaw y. W krótce po 
wylądowaniu lotniczki, kierując się im tylko 
wiedomemi, naogól jednak oiezrozumialemi 
powodami, wysłały telegram do Aeroklubu w 
Krakowie, (dlaczego nk. do R zym u?!), za­
m iast do pobliskiej W arszaw y.

Tymczasem Aeroklub warszawski jrozo- 
staiąc w całkow itej niepewności co do lo­
sów  lotniczek, wysłał w czoraj rano aparat w 
celu odszukania zaginionych lotnkzek. \pa- 
rat ten jeanak po bezskutecznych poszuki­
wać- iach, utrudnionych pizez gęstą m głę.

oskarżycieli, Ittz  cl,

w Języku łotewskim . Jednakże 
w owym dniu 31 rr.aja jako w  
dniu ostatniego nabożeństwa ma­
jowego, zjechali licznie okolicz­
ni Polacy, stwarzając przewaźa-

w szystko jed n o ? Ach, ci mężczyźni bez 
sensu dokuczają biednym niew iastom !..

Lector.
Sprostowanie. W  poprzedniej rubryce 

Silva rerum Siowo Nr 231, została zniekształ 
eona nazwa czasopisma, w  ktorem ukazał' 
$ ę  artykuł x. kanonika Adama Abramowicza 
Neiaż} czytać Jutrzenka Białostocka.

Zniżka kursu dolara
W A R SZA W O , 9-X, (ta l, w ła sn y ). Na 

d z is ie jszym  zebrzn?u  g ie łd y  w alu to w o -POS. ARCIS?EWSKr WYJECHAŁ d ew izo w e] zap o trzeb ąw an le  na d e w izy
DO WARSZAWY

RYG A, (PA T ). Pociągiem wieczor-

sunku do parafjan Łotyszy.
świadkowie ze strony oskar­

żającej sami stwierdzają na roz­
prawie, że było Ich zaledwie po­
nad 20, a Polaków był pełen

1 * 1 *  tl 1 * * 1 . ‘O V- 1-“  y V* llUUIIUrVll.IVkościół. Nie zważając j'ednak na
Jezeh chodzi o program, jak  rząd ma radzić wstrzymanie wypłat szczeblowania. Sądzimy, t e n  S tO S U n e k , Oskarżyli PolakÓW

Jącą w iększość w kościele w Sto- nym wyjeżdża do W arszaw y p. poseł
Arciszewski w celu złożenia w Mini. 
stzrstwie Spraw Zagranicznych spra­
wozdania o przebiegu rozmOw, które 
prowadził z premjerem Ulmanisem w 

związku z ostatniemi wypadkami na 
Łotwie.

b yło  b. nr eł p rzy  tend en cji n zo g ó ł u- 
trzy m a n e j W  r t - o ta c h  p ryw atn ych  do­
k onano  k ilku  drobnych tn n z& k cy i m ar­
kam i n lem leck lem i po k u r s ie  20!> do 207.

Zap ot-zn b o w an la  na b an kn o ty  d o­
laro w e  n ie b y ło , nato m iast w zm o gło  
s|ę  siln e  zao fia ro w an ie . Jedynie bnnkl 
p ryw atn e  obrzcaty d o larem  gotdw ko-  
w< m po k u rsie  8,87—8,88, K a sy  B a rk u  
P o isk .cg n  p łac iły  za  do lara  8,84 -8,85. 
W cb ro tarh  p ryw atn ych  k u rs  do lara  
sp ad t 'o  8,75 pod w p ryw em  a la rm u ją ­
cych  w iad o m o Sd  o zm ia n ie  p Lk ryc la  
zło ta  dla d o lara .

i



S Ł O W O

Uniwersytet Stefana BatoregoMCTA japońska do chik w rdizńicę
9  SZANGHAJ. fPat). J^DOńskf mi- wane uołnźuc temu Icrei zrru- i ł U f f ł i ł n f i i n i n  I I .1 i  nr

Dziś rozpoczyna się nowy rok ik a -  ciasne rarry pięcioprzymiotnikoweij, re- Piłsudski. Już w r. 1922   23  orze-
demicki. Na uroczystej inauguracji Rek publiki. Kazał on przysłaną do jeg o  uznania
tor M agn icus złoży spraw ozdanie z W ów czas próbowano zawiesić czer- przez Polaków  am erykańskich sumę 
działalności za ubiegry rok i, nie w y- wony sztandar ia  zamku królewskim 5307  doi. 66  c. (a  m ianow icie: 3 0 0 0  
pu szcza jąc ze sw oich rąk berła, o tw o- w W arszaw ie, debatow ano gorąco, z na rzecz w ydziału lekarskiego, 1 0 0 0  

rzy nowy rok akadem icki własnym w y- zapałem, czy godzi się, czy wypada dla burs akadem ickich, resztę na ftętr 
kładem ozdabiać koroną głow ę królew skiego dusz domów profesorskich). "W r. 1924

J .  M. Rektor Al. Januszkiew icz jes t ptaka... zgodził się na w ygłoszenie w W ilnie
ósmym zkolei rektorem odrodzonej Pogoń... Litw a.... Były  to w ówczas trzech odczytów o powstaniu 1863 r., 
W szechnicy B atorow ej niezrozumiałe słow a. a docnód z nich przeznaczył na bursę

W  W arszaw ie wiedziano tylko że akadem icką. Od r. 1924 zaś począł prze 
Piłsudski na czele w ojsk idzie „do R ) -  ęyja c regularnie znaczniejsze sumy, w 
s ji" ,  i  że ma zamiar ogłosić się w ief- szczególności oddawał na rzecz Uni-
kim księciem  litew skim ... w ersytetu swą prentyę b. N aczelnika

U niw ersytet W ileński pow staw ał w p a ństwa.

Z sum tych Senat Uniwersytetu

Pierwszym  rektorem , oraz jednym 
z głów nych organizatorów  Uniwersy­
tetu był profesor M ichał Siedlecki 
(1 9 1 0 / 2 0  —  1920/ 21), następnie ber­
ło rektorskie trzymali profesorow ie:

SZANGHAJ. (Pat). Japoński mi­
nister pełnomocny odjechał dzIS 
do Nanklnu w ce u złożenia no­
ty Japońskiej. Noia ostrzegać ma 
Chiny iż będą ponosić odpowie­
dzialność za następstwa, które 
wywołać może niestłumlenle ru­
chu antyjapońskiego.

Niektórzy tutejsi urzędnicy za­
graniczni wyrażają oplnję, że 
Chińczycy dają dowody zadziwia­
jącej cierpliwości. Liczą oni w 
dużym stopniu na pomoc Ligi 
Narodów, od czego uzależniona 
jest trwałość obecnego rządu. 
Niemniej jednak w kołach ży ­
wiących sym patję dla Chin w y­
rażają przekonanie, że Japońskie 
władze w ojskow e są zdecydo­

wane położyć temu kres, zrzu­
cając potem na Chiny odpowie­
dzialność za ewentualne wypo­
wiedzenie wojny.

SZANGHAJ. (Pat). Agencja Ha- 
vasa dowiaduje się, iż Japończy­
cy w ysłali na teren koncesji 
międzynarodowej oddziały w oj­
skowe dla ochrony obywateli Ja­
pońskich w Hanoa. Kcionja j a ­
pońska wYunnan-Pu ewakuowa­
na została specjalnym pociągiem  
do Tonklnu.

NADZWYCZAJNE ZEBRANIE 
RADY LIGI NARObÓW 

GENEWA. (Pat), Na prośbę Chin 
Rada Ligi Narodów postanowiła 
zebrać się dnia 13 b. m.

wyzwolenia Wilna
-Wczoraj z racji rocznicy wkrocze­

nia do Willna w ojsk generała Żeligow­
skiego miasto było udekorowane fla­
gami narodowemi. Rano o godzinie 9  w

W iktor Staniew icz (19 2 1 / 2 2 ), Alfons w arunkach jaK najm niej sprzyjających 
P i iczew ski (19 2 2 / 2 3  —  1923/ 24), pracy naukowej.
W ładysław  Dziewulski 1 9 2 4 / 2 5 ), M a- 
rjan Zdziechow ski (1 9 3 5 / 2 6  i część 
1926/27, w styczniu bowiem r. 1927 
zrzekł s ;ę rektorsty a), Stanisław  Pigoń

W  r. 1919 były tylko nagie mury, 
pam iętające św ietne czasy blasków  
akadem ji i płomieni Urn w ersytetu, mu­
ry, barbarzyńsko zeszpecone p/zez M o-

utworzył stały  fundusz, k tórego odsetki 
przeznaczone zostały  na coroczne na­
grody za najlepsze prace asystentów  
U SB . Fundusz ten wy/nosi obecnie 

5 57 1 8  z ł.“.
Uniw ersytet W ileński ,a-k feniks 

pow stał z popiołów ; nic też dziwnego, 
że przedewszystkiem  poruszył serca 
luazkie i wytworzył w pierwszym okre­
sie sw ego now ego życia niezwykle ser­
deczną atm osterę, która oprom ieniała i 
rozentuzjazm ow ała całe społeczeństw o.

Miklas prerygfeiitehi Austrii
W IE D E iM, (P A T ). Zgrom adzenie Na kandydata socjal-dem okratycznego 

N arodowe wyDrało ponownie prezy- Bennera padły 93  g ło sy . H elm atblok 
deniem  republiki M iklasa, 109 g łosa- nie brał udziału w posiedzeniu Z gro­
mi na ogólną ilość 203 g łosu jących , m adzenia N arodow ego,

N e w a  i n s t y t u c j e  k r e d y t o w a
dla walki z kryzysem w Ameryce

N O W Y Y O R K . (Pat). P ro jekt za­
łożenia banku z półrm ljardowym  fun­
duszem poparty został z entuzjazm em  
przez całą W all S treet. G ubernator 

D ziś W szechnica Batorow a, posia- n 0 w0 j 0 rskieg0  F eu eral Reserw e Bank

(część  r. 1926/27 i 1927/ 28 ;, x C ze- skali, którzy starannie zacierali w szel- 
sław Falkow ski (192S/ 29 —  1929/3U ). kie ślady przeszłości polskiej i którzy 

Od roku 1930 najwyższym  '■eprezen- uznawali jedną ’„ozdobę“ —  czerwony, 
rantem i sternikiem Uniwersytetu S te- koszarow y kolor... 
fana B atorego  jest prof. Al. Janusz- O prócz tych murów była tradycja, 
kiew icz. — no i garstka zapaleńców , w ierzą-

U niw ersytet Stefana Batorego zało- cych wbrew rozsądkowi w jasn ą  przy- 
żony przez króla Stefana w r. 1578, szłość...
zreorganizow any w r. 1803 i zlikw ido- ja k  pow stał Uniwersytet W ileński, 
"wany przez M oskali w r. 1832, został z jakiem i trudnościami boryKał się, w 
w skrzeszony w olą N aczelnego g ło d zą  jaki sposób z olbrzymim wysiłkiem 
zw ycięskich w ojsk  polskich 28  sierpnia szedł naprzód —  opowiada

d ająca  jUŻ dobrze zorganizowane w ar­
sztaty pracy i m ająca w społeczeństw ie 
całe zastępy swych wychowanków, 
wyszłaŁ na szeroką drogę.

Okres organizacyjny już się skoń­
czył. Trw a praca norm alna

Coraz w yraźniej brzmi nakaz, za­
w arty w słowach historycznego dekre­
tu: służyć nauce i o jczyźnie... być kry­
nicą wiedzy i um iejętności dla w szyst­
kich... kształcić mł.odzież na ludzi mą­
drych i praw ych obyw ateli...

Quod bonum, felix, faustum, fortu- 
natumque sit!... W . Ch.

Flarnson zwołał kom itet dla opraco­
wania zakresu działania nowej insty­
tu cji. C learing house‘y zadeklarow ały 
150 miljunów dolarów. Założenie te ­
go banku upłynni zam rożone aktywa 
wszystkich m niejszych banków oraz 
ochroni je  przed ruinami.

W dalszym  planie leży rozszerze­
n ie k o m p e te n cji d ]'SK O rtow ej Federal

Reserw e Banków , co jednak nastąpi 
dopiero po zwołaniu kongresu. A na­
logiczny plan opracow any je s t dla F e ­
deral Farm  Board, przyczcm  istnieje 
propozycja natychm iastow ego rozsze 
rżenia Kredytu jeg o  o dalsze 60  m iljo- 
nów dolarów.

Giełda akcyjna zareagow ała zwyż­
ką. O bligacy jna krajow a niezdecydo­
wana, zagraniczna cokolw iek lepsza. 
P olsk ie  o b ligacje  w obrotach pryw at­
nych m ają duży popyt, stąd p ozycja

kaplicy M. B . O strobram skiej zostało 
odpraw ione uroczyste nabożeństwo, na 
krórem byli obecni przedstaw iciele 
władz z gen Żeligowskim na czele o - 
raz delegacje obrońców W ilna. Po na­
bożeństw ie obecni udali się na cmen­
tarz R ossa, gdzie złożono wieńce na 
grobach poległych w w alkach o Wilno. 
Pierw szy złożył w ieniec gen. Żeligow­
ski.

9 PAŹDZIERNIKA ZA KORDONEM
Z pogranicza donoszą, że w piątek na wszyst 

. , .. . . . . , ,  . kich gm achach rządowych w Kownie powie-
111 LJ giełdzj t  D: ic wały na znak żałoby czarne chorągwie. Rów

lepszą. nież na strażnicach litewskich wzdhiż całej
granicy wywieszone były chorągw ie żałob­
ne, zaś załogi tych strażnic na widok prze­
chodzących patroli K O P-u wznosiły różne 
krzyki. Co zaś tyczy Litwinów wiienskrch, to 
ci urządzili nabożeństwo w kość. św. M iko- 

ści Stalino na Ukrainie Sow ieckiej od- systemu ap row izacjjn ego . trzech o- łaja. 
był się sąd nad grupą urzędników m :ej, skarżonych skazaujó na Icarę śmie ci, 
scow ej kooperatyw y. Akt oskarżenia kilkunastu innych na ciężkie więzienie

do 1 0  lat. włącznie.

Sąd nad tiizędnikam* s o w i e e m f
M O SK W A . PAT. —  W  m iejscow o- zarzucał podsądnym dezorganizow anie

W WIRZE STOLICY

„Królewska środa f i  f i

’1 9 1 9  r. dr. Ryszarda M ienickiego p t. „P ierw -
W  dniu tym został podpisany przez Sze dziesięciolecie Uniwersytetu Stefa -

B yła  tak tłumną, że m ierzyć się z gdzie m iała św iątynię sw ojej wiary 
rozprawa nią m oże tylko ta, która św ięciła otw ar b liżej do sw oje j ojczyzny.

W odza dekret, zaw ierający prócz aktu 
otw arcia, zrąb organizacyjny wskrze­
szonej W szechnicy Batorow ej.

W  statucie tym czasowym  znajduje­
my takie określenie celów  i zadań Uni­
w ersytetu:

na Batorego w W iln ie" (W irno, 1931, 
druk J .  Zaw adzkiego).

Czytamy tam m. m. o niezwykle 
ciekaw ej ekspedycji zagranicznej, któ­
ra zorganizował, profesorowie w ydzia­
łu m atem atyczno-przyrodniczego, aby

ciem Celi Konrada, albo jeszcze M ic­
kiew iczow ska w siedem dziesięciolecie 
W ieszcza. B jrła nołaem, złazonym Kró­
lewskim Grobom  przez Zw iązek Lite­
ratów W ileńskich, jeg o  przyjaciół i go­
ści.

Nie sam a ciekaw ość usłyszenia, jak rzędziem naw rócenia „W sie ją  
to było z tern odkryciem  w Katedrze (G d y m ów ię: „nic się nie wie

i kw iatek, co  trafi pod ciężkie koła w o­
zu historji. B arbarze usiłowano ode- 

Ja k  to było, kiedy ulicami W ilna brać po śm ierci to, co m iała niezaprze- 
przeciągał je j bizantyjski orszak z D oi- czenie za ży cia ; m iłość ukochanego tak 
nego Zamku do cerkwi .m ieszący? Kro- w ielką, że przełam ała w szystkie zapo- 
lowa polsua, o której nic się nie wie, ry i wprow adziła ją , aż na tron, iak w 
pozatem , że nie ch cia ła  porzucić pra- bajce , wbrew wszystkhn względom i 
w osław ia, a miała być, zapewne, na- sądom. Zygm unt August dla B arbary

R usi", potargał ostatecznie więzy, łączące go 
mam z matką, przez ca łe  życie tak bardzo

zgrom adziła tak licznie intelektualny i na myśli inteligentnych dyletantów , kochaną i kochającą. D la niej przeciw - 
arrystyczny świat W ilna. Praw ie każ- n ie fach ow y ch  histotyków , broń B o ż e !)  staw ił sobie całe ów czesne spolcczeń- 
dy z nas tam obecnych, w iedział już Profesor K łos poprowadził nas SAV0 P ° 'skie» przeszedł do porządku 
mniej w ięcej z prywatnych rozmów o przez podziemia Katedry. Pokazał nam dziennego nao względami natury pań- 
przebiegu poszukiwań. N astrój, który św iat Um arł’ ch. Przesunęły się na ekra st'V7 0 wej> zdjtd koronę ii oddawał ją  na- 
zapanował w ostatnią środę w B azy - sklepione lochy i loszki, pokręcone a  ̂ êm f musd opoinych dto zgo

Uniwersytet Wileński ma służyć skom pletow ać pom oce naukowe, 
nauce i ojczyźnie. Poświęcony pielęg- „Sfttftek ekspedycji okazał się w y- 
nowaniu i rozszerzaniu wiedzy ludzkiej Soce owocny. D elegow ani profesorowie 
w najszerszym jej zakresie i na najw yż- potrafili uzupetnić bibliotek zakładów
szym szczeblu jej rozwoju, winien stać przyrodniczych, które przyrodniczych, tjańskich murach był nastrojem  wskrze dziwacznie podziemne, wąziutkie kory-

szonej przeszłości. tarze. W .dzieliśm y m iejsca wiecznegu
Pow iała ku mnie ze słów kolegi spoczynku biskupów w ileńskich, trum-

C harkiew icza i profesora Kłosa i ucie- ny zbutw iałe, zniszczone przez pow o-
Ieśniła się dziwnie żywa, jakkolw iek dzie, poprzekrzywiane, popizechylane, 
w stała z grobow ego lochu z trumien i ja k  po sab acie  czarow nic. W oda przy- 
kości Umarłych . Cienki, złoty łańcu- chodziła tu na w iosnę o w iele częście j, 
szek z szyi K iólow ej E lżbiety  złączy! niz się to żywym, chodzącym na górze,
odrodzone W ilno z jeg o  dawną rene- zdawało. Podm yw ała fundamenty, bu-
sansow ą chw ałą ponad ciem nem i lata- ja ła  trumny na czarnych, podziemnych 
mi mąk i upokorzeń. falach, przerzucała czaszki i piszczele,

me dawała Umarłym spokoju. —  Nie 
uszanowała i królew skiego lochu. Nie­
ustępliwie pracow ała, aż trumny kiró-

Się krynicą wiedzy i umiejętności, z które przy otw arciu r aKad. w dn. 11 
której pemi mogliby czerpać w szyscy, paździoru. xa 1921 r. liczyły przeszło 
Zauam em  jego jest dbać zarowno o 5 5 0 9  tomów dzieł najnow szych, o pod- 
rozwoj umysłowy i moralny miodzieży stawowem znaczeniu. W  ślad za po- 
akademickiej, kształcąc ją na ludzi mą- przednią została przedsięwzięta podob- 
drych i praw ych obywateli. na wyprawa nad Adrjatyk po m aterjał

Oto program , pizekazany Utiiwer- zoologiczny. środków  na nią dostar- 
sytetowi przez m arszałka Piłsudskiego, czyły w szystkie uniw ersytety polskie, 
przez wodza naczelnego, który nanowo złożywszy stę na znaczny fundusz" 
rozpalał ognisko wieazy w murach, tak Qoż za w ysiłek był w ówczas po- 
mu dobrze znanych trzebny; jak a  niezłomna wola i zapał,

G dy w swoim czasie Z ik Piłsudski a by zrealizow ać zuchwały, ze względu 
siedział w karcerze gi.nnazjarnym 1 me- na w ojenny czas, plan 
dylow ał nad swym smutnym losem, nie Uniwersytetu!.
mógł nawet m arzyć, że po wielu latach [ co za szczęście, że energja nie 
zjaw i się on w gmachu gim nazjalnym  załam ała się naw et w ów czas, gdy przez 
jako  naczelny wódz m łodej arm ji poi- słabiutki jeszcze uniw ersytet przew aii- 
skiej i w skrzeszając sław ną przeszłość j a now a burza w ojenna r. 1 9 2 0 !... Prze-

Pierw szy raz dotknęliśm y tej chw a 
ły, zobaczyliśm y je j widomy ślad .-1 z ł»- 
te korony królew skie, które tu, przed 
laty, św ieciły naprawdę na czołach mo- 

w skrzeszenia narchów Polski, nie te sam e, ale ta­
kie same. Nie w takiej, jak ą  je s t dzi-

lew skie rozmyta na drobne cząsteczki, 
pozostaw iła kości na nagiej ziemi, na 
błocie.

Czaszka króla Aleksandra Jeży teraz

dy. D laczego w ięc nie położył na trum 
nę B arbarze słów, -rytych na srebrnej 
tabliczce, św iadczących o m iłości? M o­
że był zanadto zoolały, by m óc o każ­
dym szczególe pam iętać? W iózł ją  ru, 
do W ilna, z dalekiego Krakow a, ogrom 
ne szm aty drogi, szedł pieszo za wo­
zem żałobnym , życie mu zbrzydło i le­
żało przed nim czarną płachtą kirową, 
a dworzanie skorzystali z królew skiej 
niem ocy, by dokuczyć znienawidzonej 
Radziwiłłównie.

Zw olna, szczątek po szczątku, wy­
chodzi z podziemi katedralnych minio- . 
na Przeszłość i kształtu je się w widomy }e 
obraz; duch zm aterjalizow any, co gę­
stą mgłą w yłania się z tam tego św iata 
i przybiera kształt, ja k i nosił za życia.

W ilno, druga stolica  N ajjaśnie jszej 
Rzeczypospolitej O bo jg a  Narodów, bę­
dzie miało teraz sw ój W aw el m aleńki,

i błysku ognia w ojny, założy wielki wzrósł i, m ający  na sobie w ojskow e Bony.... Paszkw ile, obliczone na to, by 
w arsztat wiedzy i ducha narodowego, mundury, profesorow ie i studenci z 

U niw ersytet W ileński został pomy- rozmachem i entuzjazm em  zaczęli za­
siany nietylko jak o  jeszcze jedoa wyż- y a d a ć  już trwałe fundamenty życia na­
sza uczelnia w Polsce, m iał się stać udowego i społeczno-akadem icKiego. 
symbolem zw ycięskiego ducha polskie- Potrzebny był olbrzym i w ysiłek tak 
go, —  sztandarem , w zyw ającym  do ze stron)- profesoiów , którzy nie mieli 
skupiania się w imię dawnych, św iet- należycie uposażonych w arsztatów  pra 
nych haseł, w imię w id k 'e j, nieśm ier- Cy naukow ej, ja k  i ze strony' akadem i- 
telnej idei, przekazanej potomnym jtów, w  przew ażającej ilości zmuszo- 
przez świetną dynastję Jagiellonów  1 nyCh do zarobkow ania, —  i w ysiłek ten

sysremarycznemi w strząsam i rerw ow e- 
tni, zabiły maleńką królow ą, bezbronną 
i znękaną przez ból serdeczny m ihjsne- 
"0 zawodu i tajem niczą „W ielk ą  choro­

b ę" .
Przychodziła tutaj B arb ara , bv

tu, ale potKrywa ją  strzęp złotogłowia 
i św ieci na niej srebrna tabliczka z 
twardym i oschłym  napisem łacińskim : 
—  B arbara , druga żona Zygm unta Au­
g u sta". E tykieta nie ustąpiła ze swych 
praw, nawet tu, w grobowym lochu.

CZY MOŻNA W YG RAĆ NA 
MO/ŚCIGACH?

B-OiOkmacherów nie wpuszcza się wraz na 
teren w yścigów ; nie przejm ują się tem ; urźę 
dują po kawiarniach —  w tych pobliskich, 
gazje zdyszany goniec przybiega z  wieścią, 
że wygrał Exelsior o  nogę przed Putyfarą, 
albo i w  odległych aż na placu Teatralnym—  
je s t przecie telefon..

Dla graczy czysty zysk. Nie płacą drogich 
w ejściów ek, dają pieniądze i dukłactat wska 
zówki na kogo grają bookmacherom, czeka­
ją  cierpliwie przed kawiarnią na sygnał: kto 
wygrał. Bo- u booków gra najniższy płebs, 
ci co nie mogą sobie pozwolić na bilet
10-złoto\vy w totku, a book w szystko przyj­
muje —■ złotów--kę 50 groszy.

Przecie na "wyścigach nie anosób wy­
grać, to czyste nabieranie...

—  Eee, proszę pana, opowiadał mi try- 
zjer Zygmunt, a ja  tak myślałem do czasu; 
goliłem stale pewnego grubego, d-ubrze w y­
glądającego pana —  bardzo byf ze mme za­
dowolony i raz, gdy się litowałem, że tyłu 
głupich zgryw a się na koniach, rzekł m .

—  Oni nie są głupi, że grają, tylko gru 
pio staw iają.

—  W ięc szanowny pan myśli, że można 
w ygrać?

—  Panie Zygmunt, jutro nieaziela; w
11-łm b egu Aurora wygra w  cuglach, w 
LV-ym Ben Ali będzie pierwszy, w  Vl-stym  
Gloria Victis, a w V ll-ym  M ahatma Ghan- 
dlhi. W eź pan ile masz forsy, idź 5 staw iaj 
1 wszystko, wygrasz grubo. Tylko pamiętaj 
pan, że w ięcej nigdy ci nic nie nowiem, to

raz.
Poszedłem na te wyścigi, pierwszy raz w 

życiu. Niedowierzałem w cale, wziąłem wszyst 
kiego 20 zł. Skończył się I-szy bieg, nie po 
stawiłem na Aurorę —  zobaczę, myślę, czy  
nie kłamał. No i wygrała Aurora, a lt tak 
maciupen-ieczko, że ledwo, ledwo

Wyrpadek —  pomyślałem, jednak żal, bo 
płacili 33 zł. Na Ben Ali też nie postawi­
łem —  udało mu się zgadnąć raz, zobaczymy 
co teraz. Ben Ali wygrał o długość —  wy­
płata: 25. Ho, ho, —  m yślę —  to  mó] gość 
naprawdę w ie; lecę do kasy proszę o tt ie i  na 
Gloria Victis; usłyszeli to sto jący  obok pa­
nowie —  uśmieli Się do łez, „w arjat, gra 
na Glorię". 1 ak się przelękłem, że nie wzią

gdzieś, w istrennej kaplicy, w ypłakać Elżh.iela R -k u ,. anka ktor, przez ciąg 
siwo je  zw ątpienia i lęk* :rzed nieznaną sw ojego króciutkiego życia m ałzensk.e-

sia j, ale w tej sam ej Katedrze W i
ieńskiej klękała, wątlutka i blada, uko- u stóp żywych, co w chodzą do otw ar-
ronowana dziew czynka E lżbieta l la b s -  tego 6 robu. Jesr z ie ln a  głęboka, cra r-
burżanka. Tutai w ław ce sw oje j zn a j- n3 Zielonością, ale dźwiga do dziś dnia j 11<iw  =raz swuj w aw e inaieiiKi
dywała bo lesn e’ paszkwile, podrzucane koronę, dziwacznie z b itla łą  od pleśni. * jS lo ń a Ż y J ^ Y ^ i T O  T d zin

prastarej uczelni, wśród szczęku brom cłw nie; energ ja się zahartow ała, zapal niewidzialną -ęką, za spraw ą św iekiy  J ^ ^ 0 '^ ^ e jc^ B^ | wdyai f e  ne m iasto jfe ie lfa n ó w , nia 1- do któ-
' 1 rego oni w szyscy uciekali, gdy chcieli

odpocząć, poczuć się naprawdę u sie­
bie, uniezależnić się na chw ilę od dwor 
skich intryg, ataków  m ożnowładztwa i 
szlachty, lub schow ać sw oją m iłość,
W ilno JaK  ostatm  przytułek nąjpięk- ^  Met cóż to będę takj g!upl, 
m ejszym , ^ ro m an ty czn ie jszy m  trum- Gtjuriii Vicfe a, j  ^ cffi lg 9  _  omaI 
nom dynasty. Jag iellon ek ,e j: Ma ich ^  nie ^  FrZcd Vl[_ym bieg-em 
sw iętosc, czystą 1 cłnop .ęcą su zG isty  ^  ^  zwkkał _  wy.klipiten dv,„ bi_
akt gorącej pobożności królew skiego Mah • ^  an Tł
m łodzianka nie dotkniętej żadną zm a- AdeT-a GhacMli os t
zą -wiata M a ich m .łosc, zwykłą, ludz- _  A _/ldzi ,
k ą  miło-sc ta tronie, tak rzadką pod _  Co widzę. Trzy kemie tralne, .eden
Irrzetmenieiił kocony, nierozsądną po-li- n bvt stswia, ^  ,w k l  p , , «
tycznie, nieodpartą zw ycięską . zwy- 5̂  ^  ^  gdy.
o ięzo n ą .  . m a prochy kw  a zapoznane- ^  ^  b ji do ^
go, zaćm ionego . skrzywdzonego umar mu m tak naprzykrzał +emu
łego w poł arogi na p lac boiu z T atary, , , . __• ,° . A 0  , y  , J , , r grubemu panu „wskaż mi pan tj-me, kto
um ierającego z uśmiechem na zdrętwia r , „ . . •, , t y P  . ,  ty . • uitro w ygra", zq az, się zezlił i przestaj się
łvch ustach, pocieszonego w ostatniej . .... . b . , . J u mrue golić,
swojej, godzinie w ieścią o  zw ycięstw ie. , . . .  . . . . _J J b  ł J  v —  I me w.duje go pan juz nigdy?

. . . . . . . .  M v  , -  - - - - - - - - '  . - - - j  - V  —. J . ---------------------------  A kto wie, czy Parni H istorja, która —  Nie, dowiedziałem się, że to byf ’wła
Pogoni Litew s ie j w środku, a  wokOK Wy kaz ofia/odaw c: w, którym U niw er- dirze. A ednak należy się, by przynaj- czuć wyrzuty sum ienia.... może chciał tak rozinaitemi i coraz to nowemi dro- ściciel baru Express. splajtował biedak, ban-
z nazwą 1 tliwei syfetu. sytet W ileński w znacznym sropn u z a - ttiniej W „10 coś w ięcej -o nim wiedzia- w ynagrodzić po śm ierci, za to, czego gami chodzi, nie postanowi jeszcze kie- kmt — zastrzelił się ze zmartwienia. Szko-

Król Stefan Batory... Orzeł z ko- w j zj , cza sw ój pomyślny rozwói to‘ ,^a )eg°  czasów  było stolicą. Król nje dał za życia, dać nie chciał, czy nie dy, że nasz wileński Aleksander Jag ie ł-  da' Z nimby się zrobiło na wyścigach ma.
roną... Pogoń litew ska.... K- , lam rław rńw  ętoi Tem Alek^anber rezydował przeważnie w umiał. Mądrzy historycy powiad.rja, że lończyk je s t krółerri równie w ie lk im i jątek.. Karol

To są sy m b o le  g łębokie sm iale... . ’ w dm e z oczam- zw-róconemi na R ui i j Królowa Bona miała sw oją rację, że ważnym, jak, szczęśliw si od niego,
. aamietać i te słow a statu- ’ w za'vazj,ła  na I sa c  na- . atarszczyznę. 2 t  wschodu wziął sobie p d ityk a ciągłego wiązania się z A ustrją młodszy brat-i synow iec, o b a j Zygmun

^ E szej uczelni. ż nę, a  carów na Helena, z m oskiew - nje b y ja a ni mądrą, ani w skazaną, że c i ‘. którzy, podobno, niezupełnie słusz-
Czytam y we w skazanej bruszurze. s ^*eg °  teremu w ydobyta, jakże dziko słuszniejszem  byłaby w ówczas m ałżeń- nie zagarnęli sobie całkow itą sław ę za
„W śród ofiarodaw ców  naszych na mus*a,a czuć się na krakowskim, rene- stwo z którąś księżniczką francuską., nasz wiek złoty, Zygm unfow ski!

ich sp ad k o D iercę  —  k ró la  Stefana. 
Statut mówi spokojnie, lecz znaczą-

znalazf się!

dolą, pozornie tak w spaniałą, a tyle 
kry jącą cierni pod purpurą i złotogło­
wiem,

M odlić się m usiał o niejedno dobre

co .
Uniwersy tet Wileński nosi nazwę nizować zakłady naukowe i laboratorja 

Uniwersytetu Stefana Ba orego w W il- j gaworzyć uniw ersytecka b ib ljo tekę, —  
nie (Stephani IBathoret n  ersnas i il - ,j oto odezwali się liczni, jakże szlachet- 
nensis). Ma prawo używać pieczęc. z ofiarodaw cy!...
wyoorażeniem oiła z koroną, z herbem Długi, wymow ny i w zruszający jest

go napróżno i nieśm iało czekała na mi­
łość królew skiego m ałżonka, cierpiała 
ogrom nie, choć cichuteńko i miłości tej 
nie doczekała nigdy —  ma po śmierci 

, tytuł ,ynaukochańsząji żony Zygmunta 
„  u u t ( •- na^ h a 'enie krui Aleksander Jag iellon - A ugusta". A m-oż, je s t Ą  terń' jakaś
Potrzebna była mezv.T kła oh arnosc czyk, ktorego sylw etę, zatartą 1 sapom - sprawiedHv, pośm iertna d'^ biednej 

całego  społeczeństw a, aby móc zorga- niana, zgaszoną doszczętnie przez obu aziewCzynki, która z całą radością p^-
Zygmuntow odsłoni* nam kolegą C har- gz}i> n a yrzeciw d kn kuzvaa 
kiew.cz tyle, ile się w jędnem przem o- ^  ^  tylko z )0^ etu> ty zuSulła

1 1 “ ’ odepchnięta nie z w łasnej w-iny, bo by-
Ogół publiczności interesujący się j a fadna ‘i pełna wdzięku, ale dlatego, 

h istorją  i czy ta jącej to i owo z je j dzie- ze  w s z e c h w ła d n a  m atka p o w ie d z ia ła  o 
dżiny, najm niej wie o królu Aleksan- n jej  zj e słoiwo. Zygmunt August musiał

tu uniw ersyteckiego były pisane w- r. 
1919, czyli wów,czas, gdy byliśm y ul­

tra dem okratam i, nie mogącym i w ris- orzedniem n ejscu  sto i w skrzesiciel i sanscm/ m dwo,rz ! rękami i

n a i królew skiej przeszłości Polski w opiekun Uniwersytetu, M arszalek Józef d t y n n y / ^ " c z u ja

Niemniej biały  Kwiatek Habsburski, tak 
niewinnie w Polsce zadręczony, wzbu­
dza rozrzewmienie i żałość, jak  każdy

W anda Dobaczewska ‘

KTO W Y G R A Ł?
W A R SZ \WA. PAT. —  W  25-ym  

druu ciągnienia 5 klasy 23  Polskiej °a ń  
stw ow ej Loterji Klasow-ej główmiejsze 
w ygrane padły na numery n astęp u jące- 
po 5 tysięcy zł. 4 ,351 , 157 ,237, 180,494, 
po 3 tysiące —  8 ,3 5 3 , 182,655.



S Ł O W O j

BEZROBOCIE i BEZROBOTNI laauguracja loku akademickiego w U. S. B. CO GRAJĄ w  k i n a c h ?
Kino Mieiskie —  Siadem przestępcy 
Heljos —  Tabu
Hollywood —  Kochanek o północy 
Casii.o —  Trzech djabiów z Maternom 
Stylowy —  T yran ja miłości 
Światowid —  Janko muzykant.

r. J E D W A B N I K
p p r 6  c i i  _____

cym program em : 1) Chór, 2 )  Sprawo

Inauguracja roku akadem ickiego zdanie J. M. R ekiera dra Alenksandra 
Rząd organizuje pomoc dla bezro- ale rezolutnych krzykaczy, którzy we kpi z tych robotników , co nic robić nie odbędzie się w sobotę dnia 10 b. m. U- Januszkiew icza za rok akadem icki 1930 

botnych w zyw ając ifj fpoczcsme spole- w szystkich zw iązkach rej wodzą. chcą. roczystość rozpocznie nabożeństwo w — • 1931, 3 )  Chór, 4 )  W ykład inaugu-
czenstw o do organizacji ratow niczej. Ci naczelni, sztandarowi ludzie pra- Robotnik rofny sta je  zwykle do pra kościele św. Jana, o godzinie 11-ej, od- racyjny na temai „Zagadnienie kon-

P. prem jer w sw ej mowie pcdczas cu ją dla soqjializmu, a ta praca w ym a- cy o wschodzie słońca i kończy o prawione przez J. E. Arcybiskupa, M e- sifyiucji ustroju ludzkiego, wygłosi J. 
o tw arcia  sesji sejm ow ej skonstatow ał, ga w łaśnie dezorganizacji pracy. zmroku, a nieraz w razach nagłych pra tropolitę Romualda Jalbrzykow skiego. M. Rektor Dr. Aleksander Januszkie-
że procentow o berm jb n cie  u nas odpo- Jesteśm y zdania, że drożyzna p ra- cu je przy zbiórce w św ięta i po zacho- Następnie o godzinie 12-ej w Auli Ko wicz, 5 ) Chor W stęp do Auli tylko za 
w iaoa bezrobociu w Niemczech, Anglji cy, ograniczenie je j godzin trwania o - dzie słońca, by ratow ać plon caiorocz- lumnowej inauguracja roku z następują zaproszeniam i 
i Stanach Zjednoczonych A. P,; jednak raz wszelkie dodatkowe św iadczenia nych zabiegów.
w cyfrach absolutnych je s t ono znacz- t. zw. socjalne są przyczyną św iato- G ospodarstw a rolne korzystają z
nie m n.ejsze, gdyż sięga obecn ie oko- wego kryzysu. pracy t. zw. podzien-nika ze wsi na tych
ło  3 5 0 0 0 0 , a spodziewane je s t zimą Zaczęto w ytw arzać zbyt drogo —  sam ych warunkach, 
bezrobocie OKołc 50000C robotników , zaczęto mniej kupować, w obec tego za W  czasie najpilniejszych robót p d -
Dbowiązkiem zarówno rządu, ja k  ii spo wiele zebiało  sw towaru, który musiał nych, raptownie je s t się, podziennika WILNO. W  więzieniu grodzieńskicm W  nocy, gdy Skorupski zasnął, zbój 55) został zatrzymany,
łeczeństw a, je s t przyjście im z porno- tanieć, by znaleźć nabyw cę. R obotnik pozbawionym. Poszli w szyscy do t. zw. w jednej celi odsiadywali karę za roz- rzu cał się na niego i naniósł kilka >-,r :ybcwskiej Marji (Mostowa 15) skra-
c 3- nie chciał się dostosow ać do zniżki lekkiej pracy np. do szczypania trawki boje dwaj niebezpieczni przestępcy, Jan strasznych ciosow kamieniem, znd|ezŁo 50 T ł° Kradzieży dokonała ^Bujk Stefan

U  .atach  uj -zednich mieliśmy bez cen, —  przeto przestano produkować, na plancie kolejowym albo na drogę Mickiewicz i Feliks Skorupski. Między nym najprawdopodobniej pockzas spa (Mostowa 11), która sprzedaj a kolczyki, nie- 
robom ych w tei sam ej mniej w ięcej a więc m usiało się wytworzyć bezro- sejm ikow ą. więiźnami wynikały częste zatargi na ceru. Krzyk mordowanego usłyszał je- znanej kob yie. B. jko zatrzymano.

4-tn ! nip! ai> nrw miiir •-a Trtpp/lAlir I ttrPrprtPI pt y-v R V ITlSZ^kÓWIlS C CCVll3. ( Zft 11'. L

y o r d  w c d i  w ię z ie n n e j
W Y P a DKI i k r a d z i e ż e

—  Kradzieże. W ałacho wieżowi Janowi, 
zam. w okolicy ws: Pajedubie, gm. E jszyskiej 
skradziono v.r dn:u 8 bm. z wozu na rynku 
Końskim jerm iak, wartości 60 zł. Spraw ca 
kradzieży M ulsztejn Chackiel (Archanielska

a lb o  ty le , tle osobistem. bowiem Mickiewicz zwy den z dozorców i wnet wszedł do celi n ^ymszaiców. a t  ecylja (zau L dzki 6) 
g o sp o d a ir- de bardzo t gresywny stale dokuczał z rewolwerem w  ręku ferwmowna M arja (W . Pohulanka 2) w dnu,

.k)sci a pom oc udzielana wykazywała bocie. Tam płacą albo drożej,
cyfry > poważne Gdy miliony znalazły się bez zarób ile się no-malnie płaci w SUor u *,- me ua,uzu « gn»yw .iy auuc u»m uu«. *. .* « u .w c .c . . .  w 8 b m. skradły S e rk o  Melanie (zaut Lidzki)

Pom oc ia, szczodrą udzielana ręką, ków, a przy zim iejszonej wymianie ii stwie, zaś r o b o ta  zaczyna się o 7 rano swemu towarzyszowi niedoli. W idząc wymierzoną do siebie broń bieliznę i garderobę w artości 30 zł. Sprawczy
bez należyiej kentroh, bez zbadania produkcji zbiedniały w arstwy kamie- a o 4  po poł. iuż jej k o n ie c , podczas Skorupski był zmuszony do różnych M*ekiewiez odszkoczył od swej ofiary ma kradzieży zatrzymano, rzeczy odnaleziono 
istotnego braku środków do życia jak niczników, zaczęła się rz e c z y w is ta  kię- gdy normalnie w c z e rw cu  i lipcu w  po- posług osobistych, a  gdy w yprow a- i bez oporu dał się wyprowadzić. Ryszardowi Ko/ieJł-Pokltw sk emu (Ni—

i,_ ^ eCZ,ywisteSc? Draku Pra?y> dopraw a ska. Trzeba ratow ać tych, którym głód iu trwa od godz. 5 ra n o  do 8 .3 0  w ie -  dzony z równowagi wym ówił' postu Do Skorupskiego wezwano lekarza, g g f i f  u r^ d t^ jJo c T  o *  ^ W c J
zapowiedział '.ecz wszelka pomoc okazała się spóź- „Aktonutor" wartości 360 zł.

nfoną, bowiem wiezień wskutek pęknię -----------
cia czaszki w chwili potem zmart

dz ła do szeroko rozgałęzionego pro- igrozi. czór z przerwą na śniadanie 1 godz. na szenstwo, Mickiewicz
cederu uprawiania zawodowo bezro- Fundusz bezrobocia w tych warun- obiad 2 godz. i 15 minut na podw ie- zemstę, 
bocu  kach autom atycznie się zm niejsza, a czorek. Cóż dziwnego, że robotnicy idą

. Byliśm y świadkam i, jak  setki robot- w miarę biednienia płatników, coraz na roboty opłacane z funduszów tych-
ników roirych  lzucało siużbę i szło do w iększe kwory należy czerpać z budże- że rolnych pracodaw ców  w w yższej
nu zapisyw ać się na bezrobotnych, tu państw a. skali i w znacznie krótszym czasie, nie
a'; w esoło, bez pracy rezerw o- Q (jy budżet państw a coraz się kur mówiąc już o sam ej w ydajności pracy.

Inna \ * 'u' • ■ W m ia‘y postępu bezrobocia, w z y -  ^  takim o lw a rK i m iejskim  ja k  przv koiacji 20-letn ie j Anny Kołaczkówny, kowicie oko,
g o r ja  ro b o tn ik o \ . le j-  vva s ię  s p o łe c z e ń s tw o  d o n ie s ie n ia  p o -  L e o n is z k i, ro b o tn ik  ro ln y  p r a c u je  z a -  mieszkanki wsi Morozki, gminy Lebiecłziew Okazało się, że zamachu dokonał Jerzy

m o c y  b e z ro b o tn y m , czy li k a ż e  s ię  g a łę  le d w ie  8  g o d z i., p o d c z a s  g d y  tuż O skiej, powiatu Alołodeczańskiego oddano Blin, były narzeczony Kołaczkówny, który
z i, u p rz e d n io  p o d c ię te j d ź w ig a ć  c a l -  m ie d z ę  n - a c a  trw a  p rz y  ta k ie j s a m e j P Jffe  ykno strzał rewolwerowy. pałając zemstą za outrącenie go umyśli, z r -

d J & ■> . a  . . Ł  . . J Kula oddana z bliskiej odległości ugodzi mach. Aresztowany Blin przyznał się do w i-
z ny. Stan rannej bardzo ciężki.

Zemstę oatr^cciiep narzeczonego
W ILNO. Onegdaj w ieczorem do siedzącej ła ją  w twarz i wyszła czołem w ybija jąc cał

OSZMIANA 
—  Pożar. W  zaścianku Głodowo, gm. 

Krewskiej spalił się dom mieszkalny i zabu­
dowania gospodarcze Franciszka Skóratow i- 
cza. Spłonęły zbiory. Straty wynoszą 3 tys. 
złotych.

t O J   ' ----
skicn, t. zw. sezonowi, jako  to : mula­
rze, cieśle, ceglarze i t. p. po skończę
niu robót opłacanych da'eko drożej, ciężar skutków zlej polityki w dziś- p łacy 12  godz., a to by zrównać ich

wa n̂  ̂ za c z a f  & godzin, z dżinie organizacji pracy. robotnikam i miejskimi.
D ać pracę pofirzebutacjun je j, je s t ^a w s-ystko anom alja które się 

p oniekądobow iązkiem  ja i jaństw a tak od bija ją  fatalnie na stanie ekonom icz-
i poszczególnych jeg o  obyw ateli, jed - nYiri ' . w ogólnej sumie warunków nie-

pomiRięciem zupełnem robót akordo­
wych, natychm iast zapisyw ali się do 
bezrobotnych, pobiera jąc zasiłki, choć 
daw niej zarobione latem pieniądze star 
czyły na utrzymanie rodziny do wiosen 
nego w znowienia robót.

D alsza kategoria bezrobotnych i to 
najgroźniejsza —  to strajku jący.

W idzieliśm y setki przykładów, gdy 
staw ały fabryki na skutek ogłoszonego 
strąj|ku z powodu „zatargu ", wywoła

lacjaYni. D b 'ta ń ca  przygrywa trio akadem i- niedziałek dn.. 12 b.m. po cenach najtańszych
-5 - J — j . . .  j--0 - j ,  , . . . ckie. Karty wstępu nabyw ać można w loka bo od 20 gr. —  2 zł. dana będzie pa raz o -

n a k  pod  w a ru n k ie m  ż e  ta  p r a c a  b e d z ie  P o m y ś ln y c h  d o p ro w a d z ić  m u si d o  w e j lu Bratniej Pom ocy codziennie od go-dz. 7 statui nieodwołalnie z udziałem J. Osterwy
p ro d u k u  na i b ę d z ie  s ie  o ń ła c a ła  ^c ' a  w  'o rb d §  k ry z y su . —  8 wiecz. Początek sobótki o godzinie 6. „Ładina historja‘‘“ Cailaveta i Fleursa.

gdyż nie do pom yślenia je s t ustrój spo- ,   ̂ J uż w wielu obejrzeli się ZEBRANIA I O DCZYTY w  S S d f S
łe c z e ń s tw a , w  k tó re m  ied n a  m a ła  c z ą s t  a ,e  j11” ™  o w a c  z a p o m o g a m t _  Oczyty dr. K. Górskiego o' Żeromskim będzie się w bieżącym sezonie: pierwszy pora 
k a  w c ią ż  ty lk o  d a w a ła  a  d ru g a  ty lk o  b e z io b i  n y ch , ze  n a le ż y  o g r a n ic z y ć  -t Kasprowiczu wzbudziłj wielkie zaintereso- n<k muzycziiy. Program, na króry się ziożą 
b r a ła  b e z  żadneero e k w iw a le n tu . ś w ia d c z e n ia  s o c ja ln e  a  z m u sz a ć  d o  p r a -  wanie. O soba prelegenta, którj jest nieiylko najcenniejszi utwory talcfch kompozytorów

■ ,  , . . , c y  ty ch , k tó rz y  ty lk o  O niem g a d a ją ,  a  głębokim znawcą przedmiotu, ale i wyjątko jak - cjfiega, Vivaldiego, Niełsona w wykona
w ię c  n a le ż y  o a c  po.^.fią^ s ję  ż a d n e j n ie  c h c ą  w0 porywającym mówcą, daje_gw arancję wy najlepszego zespołu koncertow ego, w

i gniotowniki 
do kartofli

szarpacze 
i śrótowniki

T ili«  n i  dziesiętne 
. *  Li L I  i stołowe

Psrniki 
Siekacze 
Sieczkarnie ;ś« ‘

p o l e c a

Z ygm u n t  Nf g ro d zki
W ilno, ul. Zawalriz. 11-a

Przedeurszystkient
nego przez kierowników .Związków Z a Prac£ tym, którzy chcą pracow ać, choć ( : ,  • J . r - ' w -_„„rv sokiego poziomu wieczorów. Szkoły średnie, skład kt<kcgo w ełrodrą: pro#. A. Kontoro-

—  - A- - -  ' "  ' ‘ • '  ̂ OKręt je s t  Z c^ ro z  ny, w s z js c y  fe^ jcutejc okólnika Kuratorjum, wykupują wicz, A.. Poleski, I. btołow, Katz, (przy forwodowych badź z rzekomttch przyczjm  za straw’ę tylko, dając im skuteczną njt| 
ekonom icznych, ja k  żądan a ciiągłego o b r o n ę  przed tynu. którzy upraw iają

S ta w a ć  d'0 p ra c y , c h o ć b y  m ia ła  wie'ką ilość biletów.. W  „O rbisie" 1 -odbywa tepianie) E. Sołomonówna Zapewni miluśni-
, - - ■ • -■ - r -  trw a ć  b e z  p rz e rw y  3  —  4  d o b y , , s.e ożywiona sprzedaż biletów. Odczyty ..d - kom muzyk; ucztę duchową.

p o d n o s z e n ia  p la c ,  lu b  ż ą d a n ia  u s u n ię -  b e z r o b o u e ,  m e d o p u s z c z a ją  a  s,!J(Cji a r  starczyć m u si za n o s i-  będą się jutro, w niedzielę, oraz w poniedzia Cel m i  uprzystępienia jaknajszerszem u ogó
c ia  in ż y n ie ra  c z y  m a js tr a ,  a lb o  z m u sz ę  ®  p ra c y  n a  in n y ch , n iż  p rz ez  s ie b ie  ■ lek w sali Konserw atoąum  o godz. 8.30 w. iovv‘ 01 dZ spopularyzowania poranków ura­
n ia  p r z e d s ię b io r s tw a  do p rz y ję c ia  w v - liS ta n o w io n y c h  w a ru n k a ch . ' c nnń Trfcść p ° dana iest w afiszach B.ilety od 50 zycznych —  ceny są popularne, od 20 gr. —
d a l ,  e g o  ro b o tn ik a , o j  d p rz y c a y n  D U a  w b ^ H ,  w id 2 i,„ y  „ y s i a . i o -
n a tu ry  c z y s to  p o lity c z n e j,  m a s k o w a  -  n e  h a s ła , s z c z e g ó ln ie  ich  m n o g o ść  w id  n e j b u rz y , ło  le ż  m u si b y ć  i s ta n  W o  c , r
n y c h  e k o n o m ic z n e m i p o s tu la ta m i. m e ,e  n a  c z e m o n y c h  „ la c h la c h ,  w iy c  ,0 „ , a t l I IV 0 w c fO  z a p ro w a c lz o n y  n a

w z o r  o k rę to w y . \V s z y s c y  d c  p r a c } , a  w Wilnie Kaduszkiewicz wyjeżdża w  sobotę 
n a  o k r ę c ie  d y s c y jt lin a  k a r z e  b e z  w a h a -  iano do Lidy na uroczystości, związane z 
m a n a jm n ie js z e  u c h y b ie n ie . poświeceniem gmachu dla wydziału zam iej-

J e ż e i i  d z iś  s ta je m y  w s z y s c y  d o a p e -  SC0WeS °  x Jdu Okręgowego w Lidzie, 

lu rząd u , b y  w sp ó ln e m i s iła m i d o p o - RÓŻNE
m ó c b e z ro b o tn y m , to  w y ra ż a m y  te ż  —  Spółdzielczość i akcja walki z bezrobo
n ie z ło m n e  p rz ek o n a n ie ,, że  n a s tą p i ciem. Do akcji doraźnej z bezrobociem, poaję sensacyjna sztuka „M atrykuła 33“ A. Mactisa i

tej przez czynniki społeczne, rządowe i sa - R* Laucarda, grana na scenie koncertowo

CZWCT-

Kom itety strajkow e (instytut, uzna- m ożeby było na czasie  napi ać na bia- 
ny przez p raw o!) inaczej komitety za- łym sztandarze zio ie-ii literami- 
rządzające bezrobocie przymusowe, po „Niech ży je sw-oboda p racy !" 
ogłoszeniu strajku zw racały się do rzą Codziennie stykamy się po w iele- 
Ju  o asygnaw anit sum dla pom ocy kroć z poszukującym i niby prace. Hi- 
>e_ obotnym z w łasnej woli i takow e storja  wszystkim dobrze znana —  pro- 

turdusze na podtrzy .ranie strajku by- Szę jednak spróbow ać mieć z tym e k -  
ły  udzielane. W idzieliśm y w Łodzi pod mentem do czynienia. O d pow ietrza i

2 zr. Bilety do nabycia w kasie
—  T eatr M iejski na Pohulance. Dziś w 

sobotę dn. 10, o godz. 20 prem jera głośnej 
tryskającej hir.norem komedji w 3 -ch  , ktach 
M aerłowe‘a .,Złaty wiek rycerstw a", która

La Pologne —  nr, 10. Kazimierz Sm ogo 
rzewski daje b. aktualny artykuł p. t..V„,Fran 
cja , Polska, N iem cy", A. MeiiJet, prof. Oolle- 
gi de France, były ambasador francuski w 
W arszawie, roz\,,aża zagadnienia języków  na 
Górnym Śląsku Proi. E. Romer wypowiada 
uwagi na temat dziejów kartegrafij polskiej. 
Poza temi rozprawami —  bogaty przegląd

zwuat w zapatryw aniach na organizację

nr scenie naszej odniesie nie mniejszy sukces życia politycznego, ekonomicznego^ htera- 
jair to było dotąd je j udziałem na w szyst- c k ‘ekO.
ktch stołecznych scenach świata całego. P o - L“EurOpe Centrale —  nr. 40. Z pośród 
rnysloiwia oprawa sceniczna i dekoracyjna uta wielu artykułów na szczególną uwagę zrsłu 
lenrowanej H. Zei-werowiczówny. gu ją : H. Beuve — M ery „Nowa Europa

—  Popołudnłówka. W  niedzielę, o < odz. centralna oraz je j bilans ekonom iczny" i A. 
4 pop. pierwszy raz po cenach zmże łych M cusseta - „Kraie bałkańskie w Lidze Na

rodów ". W  , Echach" znajdujem y artykulik, 
poświęcony pamięci ś.p. A. hr. Skrzyńskiego.

zas sOrajków, jak soąialistyczna rada takich „bezrobótnycn" niecii B óp "strze- pracy [ 'ź e l ie d ą  p o s k r a m ió n r K T ^ y ^ -  mor^ doy e- została powołana i spółdzielczość Prze^ caly zespół z niezrównanym M. Wyrzy 
m iejska i M agistrat asvsfnowarv duże 7P VX/c7A/cfŁrrk r\ i ki nipłr TO, tn-7 \si a to  U r  ̂,J--- — 1 l : 1 - ,

n a  ,e“ asŚ ' r ( e l  7 * ^ $ ?  < * * . ' T l  “ 4 ^ 5 : l p ”S " c A S Ó , a -
. y  , i  t  - ’  ■ radne, za niewygodne, jedzenie q o  jego demoiaiizacji. że podjąć się akcji apnowizacyjnej w ytknię- c i e  Makoinika.

C ,lró , n & w ^ _ ° _ z a in a c  J  gustu nie trafia, płaca za mała. W ló- Orkan szaleje —  śpieszmy na r a t u - tei w programie rządowym. Ale niezależnie W  niedzielę o godz 2 0 -e j w. powtórzę
dzieciach, głodujących, nieszczęśliw ych - 
ofiarach strajku, przez tychże soaiali-

się całem i stadami, a lud w iejski nek naszego okrętu! St. W ańkow icz

stów  zarządzonego.
W idzimy w A nglji ciekawy o b jaw : 

strajku je w łaściw ie, a oficja ln ie je s t 
pozbaw ionych pracy parę miljonów 
górników, gdyż nie chcą się zgodzić 
na obniżenie płac. Chcą zachow ać 
sw ój standard af life, t. j .  poziom ży­
ciow y, choc warunki sprzedaży w ęgla 
nie pozw alają na deficytow ość jeg o  
w ydobycia. Aie górników  to nic a nic 
nie obenodzi, a w każdym razie nie 
wzrusza p. C oocka, ich przedstaw iciela 
j leadera.

Z pogodnem sercem  nic me robią 
„dla zasad y", a socjalistyczny rząd 
M ac D onalda po wyczerpaniu fundu­
szu bezrobocia, wydał w ciągu roku 
dodatkow o 90  miljonów funtów sterlin 
gów  t. j .  3 ,8 2 0 ,0 0 u .0 0 0  zł.

K R O N I K A
ud tego spółdzielnie spożywców, jak  orga- premjery komedji w 3 aktach Merlowe'; 
nizacje samopomocy społecznej, powinny sa_ d fżioty óek rycerstw a", 
me przez się promieniować i wytwarzać żró- —  r ai|i poniedziałek na Pohulance. W
dła energj: doraźnej w zwalczaniu skutków pon.ezdziałek dn 12 bm., o godz. 20 po raz 
bezrobocia. Nie można całkowicie polegać li ostatni głośna sztuka A. Madisa i R. baucar 
tylk® na akcji rządowej. Możnaby było już da „Alatrykuła 33" w obsadzie prem jero- 
zaraz zarządzić zbiórkę funduszów doraź- wlej ,PO cenach o 30 proc. niżsższych 
nych, któremi rozporządzałyby spółdzielnie —  „Polonja" Mickiewicza Nr. 11 codzien

S P 0 « 5
OGÓLNOPOLSKI DZIESIĘ.CIOBÓJ 

LEKKO ATLETYCZN Y
W  sobotę i niedzielę odbędzie się w W ar 

szawie, zorganizzw any przez Br. Pomoc 
Centr. Instytutu W ych. Fizycznego dziesię- 
ciobój ogólnopolski.

W ezm ą w nim udział najwybitniejsi poi

SOBOTA
Dziś 1  Q

Franciszka 
Jutro 

Plac P.

W. s. g. 5 m. 35 

Z, s. g. 4 m, 38

kie fundusze, przechodzące przez spółdziel­
nie, w akcji doraźnego dożywiania bezrobot 
nych byłyby zużywane najtaniej i trafiałyby 

O d b y ły  s ic  d w a  p rz e ta rg i, z ło ż o n o  drogą organizacyjna do najbardziej potrzebn- 
moc o fe r t , a  g d y  p rz y sz ło  d o  w y d a n ia  >3c yc h.
decyzji, M agistrat począł działać na »Radjo w chacie wiejskiej". Na powyż
zw łokę . SZJ tc,lla,t odbędzie ,się w  dn.u 12 paździerm-

rr . u . . , ka r. b. (poniedziałek) w lukalu Rady Opie-
ł o  potrzebne są  opinje O s o l id ą r -  kuńczej Kresowej (Zygm untow ska 2 2 ), o 

ności firm, lub O jakości proponow a- godzinie 18 m. 30 audycja radjowa, zoreani- 
nych przez te firmy m aterjałów , lub /ow ana przez Federację Polskich Związków
też dane ,gdzie i jak  refiektanci praco- G hr°ńców  Ojczyzny, >w. R a -ę  Opiekuńczą 

.. J Kresow ą i Tow . Orgamzacyj r Kołek Rolm-
w a lr- . czych. po której nastapi dyskusja na tem at do

Z abrała  to moc

asfaltow ania (w zględnie kostkow ania) 
■jezdni w m ieście.

spożywców samodz.elnie, badaj w najmniej n.e od 10 w 'ecz. do 4  rano rew ia tańca, śpie scy wielobojow cy, a w  ich ficzbiei zawod- 
szych rozmiarach. W iemy bowiem, ż<e o sz y sł wu i humoru. „D ancing". '  nik w ileński' W ieczorek (3  P. sap.). ( t ) .

G o l i ć  s i ę  s a m e m u
to pierw szy k ro k  do p o p raw y  w yglądu i bytu, 
gdyż d ob rze  ogolony cieszy się zaw sze w ięk- 

szem  pow odzeniem  w życiu.

Trób więc właściwy wybór!
N ożyk now ego ijp n

den spostrzegł i się, że kraj bankrutuje 
i zaproponowali zmniejszenie świad­
czeń, za co Labour Party odpowiedzia­
ła wyrzuceniem ich z nartji, jako zdraj 
ców  sprawy robotniczej.

A fum sterłing —  ten granitowy 
zoa się pieniądz, zleciał o 2 5  proc. z 
dotychczasow ej wysokości.

Pomimo to robotnicy i ich socjali­
styczni m ererzy w dalszym ciągu nie 
chcą ze swych żąaan ustąpić, dowo­
dząc, że trzeba brać z banków pienią­
dze, należące do klas posiadających,

c z a su  i w re s z c ie  stosow ania programów radjowych do pozio 
w  '  • ' ^  SPOSTRZEŻENIA ZAKŁADU M ETEO  w s z y s tk ie  n ie z b ę d n e  d a n e  z e b ra n o . LeC2  y™ s uchaczy wiejskich. Ze względu na czas
w r e s z c ie  p .p . m a c  u o n a iu  l S  -w - r o - n r i i r . 7 N F r J O  I I K .P  W  W II  KUF M a g is tra t  zn o w u  p o c z y n a  z w le k a ć  i ;SCJS,e z audycją uprasza Się oso-

b  t l i  - i  a .v zaproszone o ounktualne przybycies,prawa ta żywo obchodząca ogoł raz : F y y •
po raz spada z porządku dziennego TEATR I MUZYKA
posiedzeń kolegjum M agistratu. . — Teatr Miejski w LumŁ Dziś, w  sobotę

» T. , , x i • dnia lz  b. m. ogodz. 20 powtórzenie premje
Nie ulega wątpliwości: ze tak waz r, „Szltmostwa Skapena ' w reż Sr. W-ysoc- 

ną kwestję należy wszechstronnie zba- kiej i opracowaniu dekorac. U . Makojmka, 
dać, by potem nie mieć jakichś niespo- która doznaia ciepłego przyjęcia u pubficz- 
dzianek, lecz w chwili gdy s ię  ogłasza n< 1® utni^iaL'ej  ocenić artystyczny wysiłek

Z  dnia 9 pazdz.ermka
Ciśnienie średnie 762 
Tem peratura średnia + 1 0 . 
Tem peratura najw yższa + 1 1  
Tem peratura najniższa + 6  
Opad w m.Yn. 3,2 
W iatr: ]>ołudniowo-zachodn

goli szybko i zn; kom icie, n ad aje  się do w sżyst 
kich ap ara tó w  G illette - stareg o  i now ego typu.

Popularna Akademia ku utztzemu 1500- 
leda Soboru Efeskiego

endencja bar. ŝtan stan/ ootem wzrosi że dane już są, decyzję można powziąć, ^ k o n ^ c 6 T t C'p. zlm wutem  ' K^-pwikhn Katolickie,, odbędzie się ju l Io ', w nie- wiadomo,
U w agi: pocnmumo, deszcz. b o w ie m  ja k  sam  M a g is tr a t  tw ie rd z ił, świetnym w roli Skapena na czele, 

w y a s fa lto w a n ie  10  ty s . m ir. je z d n i m u —  Popułudi.iówka. W  sobotę o godz. 4
s i n a s tą p ić  w r. b ie ż . Zuna ju ż  s ie  z b li-  ? J  °k  dla P ° cenach <> 50 proc zni­

żonych „Szelmostwa Skąpe.la Molierai 
W  niedzielę o godz. 4 po poł. „Ładna hi-

W ILN O , Staraniem Arch. Instyt. Akcji Soboru Efeskiego, na którym, jak 
(atv lickiej odbędzie się jutro w me- wiadomo, ogłoszony został dogmat 

dzielę dn. 11 b. m. o godz. 13 w M acierzyństwa Bożego. W stęp na 
sali wa Chrzesc Domu Ludowego popularna Akademję bezpłatny i wol- 
przy ul. Metropolitarnej L  popularna ny dla wszystkich, 
akademja ku uczczeniu 1500-lecia

T r a if lc z n i  ś m ^ r ć  d z ie c k a
mediji.

W
pena"

Ceny 
niedzi 
Moliera.

MIEJSKA
—  O fundusze na remonty domów, ża, a o  jąkiemkolwiek rozpoczęciu ro

akładać na ^burżuj6w~z w ie k sz o m T V ”- Miej'ski Komitet R(>z ' 'a dowy, wobet bót ani siychu. storja" kom edj# 3-ch  aktach C allaveta o
Jatki ale an myślą pracow ać wyczerpania funauszow na remont do W praw dzie ostatnio wynikła kwe- i Fleursa z niezrównanym w roił Andrzeja

„  . , . ... , , mów, zwrócił się do władz centralnych stja, czy nie letpiej ulice wykostkować, znakomitym artystą J. Osterw ą, którego Dy-

ńie obc J d f i  Ł ł S r *  pr2 t " T  " i c c ie a i  “ a8 is? |  z ' +  . P f ™  “ l ? + L “d» t „ i s poz,!k“  m i m m  * "
+ s t  nów talk efeżka r i - S d  skan ł niezbędnych dla podziału wsrod w ła- w strzym uje się z decyzją należy tQ po-

t r z ,m a i ? c y  su , za: *  w y je ż d ż a li  ż  10 ~  . . . . A K A U E M IC K a .
A n g lji  na. k o n ty n e n t, g d z ie  ż y c ie  ta n  w ĵijna dokonywany w  związku ze II spU —  Sodalicja M arjańska Akademików. Ze
sze i tam prowadzili beztroskie byto- sem powszechnym, m ającym  się odbyć w branie ogólne odbędzie się w niedzielę 11
w a n ie  rent.erów na koszt skarD U  a n -  dniu 9  grudnia 1931, Spis obeim uje 20 miesz września b. r. o godz. 16 w lokalu wJasnym
o-łt lskieffO  t i w a rs tw  n r a B i l ia r w h  i kań w Cfcnirum miasta Wihia, uraz 20 mies^ przy ul. W ielkiej 64. Goście miile widziani.

’ "h kań w jednej w  wiosek W ielkiego miasta WSI —  Stow . Akad. Ml. Katolickiej „Odrodzę
płacący  n poaatkl. Spisu dokonają usobiście Naczelny K o- nie“ podaje do wiadomości, że w niedzielę

J e ż e l i  o g ó l d o w ie d z ia ł s ię  d o p ie ro  misarz Spisowy m W ilna p. T . Nagurski, 11 b. m. o godz. 9.15 będzie odprawioina
teraz O tyn skandalu ___  to ieduak so- oraz zastępra p J. Święcicki. W ; mki te Msza św. oaiodztniow a. —  Poczem Agupa

• . ’ - . go spisu będą służyły zamaterja) doświadczał i zebranie sekcji liturgicznej. Tegoż dnia o -  •
c ja u s ry  p r ja  i je j  m e n e rz y  D y- ny (jla władzy spisowej m. W ilna przy uzu- godzmie 15 zebranSe rozszerzonego zarządu. K o m u n istó w  win iiskich, jak Się okazu- Likwidacja w yw ołała popłoch wśród był porsona grata wśród emiisarjuszów 
li o terr ooimormawam i ... m ilc z ę  . pdtiteniu inst.ukcyj dla okręgowych komisa M sza św., jak  zwykle, w kościele św. Jana  je, były spowodowoane likwidacją ko- w yw rotowców , k tó rz y  spod/.iew a+c s ie  bolszewickich g ra b ią c y c h  w W iln ie  i 

Z a is te  pięknie to  ś w ia d c z y  O S u ii- r z y  soisow ych oraz ułatwią prace miejskiej —  Akademickie Koło Muzyczne. Ninrei- mórek W \rvvrotcvvvch w W a r s z a w ie . arec/trui/anlo .,x łv ,,„ r ,i;  : -------’_________ !...   •

. . . . .  - . . . . W ILNO Na te.enach  kolejow ych w 3 sz - W skutek odniesionych ran Górski w  pręd
tej pełnej humoru i ciepła ko rruasiie baw iący się na podwórku syn kole- kim czasie zmarł.

• a ■ f m / ' nS‘ o „ ja iza  Jana Górskiego, u -k tn i Czesław, poru- Podobny wypadek miai również m iejsce
niedzielę wieczorem „Szelm ostwa Ska szył przez nieostrożność ułożone cembrowiny w Smorgoniucb, gdzie na grupę baw iących 
M , J P  , cem entow e, które spadając przygniotły się dzieci sp&cHo kilka desek. Trzyletni So -

—  Najtańszy poniedziałek w  Lutm. W  po chłopca. ra Jakoy poniusla :■n ierć nt miejNcu

Rozbicie „techniki" k. P. Z. 6.
»V1LN(Ł Onegdajszp aresziy w śród W . Stefańskiej i rozbić ją całkowicie. Komunista ten nazwiskiem Epsztejn,

H l M U c t ń u ł  M f i l a e i c I r J o t t  ! r > 1 r  I  *1_____ ;  a ____ • _  . .  i  * ,  ,  .  .  -  r  j  »

darności partyjnej!
Uprawnieni^ partji socjalistycznej, 

którą można uważać, jako syntezę 
związków zawodowych, daje w wyni­
ku objaw  przymusu i terroru.

Nie ulega wmtDliwości, że wśród 
robotników' ogromna ich część chce  
pracow ać, gotow a jest do ustępstw ro 
zumiejąc w zupełności wymogi produK 
c;i i zbytu. Niestety, muszą się podda­
wać przymusowi, nakładanemu na 
nich przez najmniej skorych do pracy,

. .  Akademickie Koło Muzyczne. Ninrej-
komdSji spisowej, Podobne spisy^ zostały prze sern podaje się do po wiadomości członków 
>rorw adzuiie wu wszystidch powiatach i więk orkiestry, iż pierwsza próba powakacyjna 

szycn miastacn ;ski. odbędzie się dn. 1,1 b. m. o godz. 12 po pcf,
—  Czem to  t łu m a c z y ć ?  Od szere- iwi sali Ogniiska (ul. W ielka 24). 

gu m iesięcy M agistrat w ałkuje sprawę Na próbie przyjmowane będą zgłoszenia
nowowstepujących koleżanek i kolegów, gra 
jących na jakimkolwiek instrumencie lub po­
siadających solow e głosy. Nadmieniamy, że 
w bieżącym roku akademickim będą funkcjo 
nowały następujące sekcje: orkiestrowa, so­
lo w a  mandolirtistów i jazzbandowa.

—  Sobótka w Ognisku Akademickiem. 
Dnia 10 bm. odbędzie się w Ognisku Akade 
mickiem (W ielka 24) sobótka: „Już czas". 
Na m iesjcu bufet tani i oofity z gorącemi ko

Z powodu wykrycia sprawcy kradzieży 
i zwrócenia skradzionych rzeczy z miesz­
kania mego przy ul W ielkiej 23, wyrażam 
podz.ękowaoie Panu Kierownikowi Urzędu 
Śledczego oraz wywiadowcom —  kiórzy 
przyczynili się do ujęcia sprawcy kradz>e • 
źy w bardzo szybkim czasie.

A p o lo nja  K o re jw a

moi ek v\ ywrotewych w W arszaw ie. areszto w an a usiłowali zbiec, przvnaj- ucieczkę jego policja uważa za pow aż- 
Na skutek materjałów zebranych ntniej na pewien czas. ną stratę. Zachęcony przykładem z

przez tamt. władze śledcze, policja w i- W iększość uciekających zdołano jed Epszbejrem, inny komunista Szepszel Rę 
leńska aresztowała kilkadziesiąt osób nax ująć, a  m. in. koło Turmont zatrzy kaciszek siedząc w areszcie central- 
pczosiajfącyeh w stałym kontakcie z mano 2 Żydówki usiłujące przedostać nym nagle „zasłabł", licząc na odwie- 
kieiownkiami Komunistycznej Partji Za s ;ę dc Łotw y, zaś w pociągu idącym zienie go do szpitala na mieście. W y -  
cl.odn. Białorusi. Jako technicy partyj- do Grodna aresztowano uciekającego bieg się udał, bowiem rzekomo chorego  
ni zadaniem których było zasilanie ja - komunistę z W ilna. odano na obserw ację dc szpitala w ię-
czejek komunistycznych w odpowiednią Zdarzył się również wypadek ucie- ziennego.
ilość bibuły wywrotowej. ezki aresztowanego w yw rotowca z rąk Likwidacja techniki nie jest jeszcze

Ponadto nadeszłe ze stolicy infor- policji w czasie doprowadzania go do ukończona i postępuję w miarę wyni- 
m acje pozwoliły ujawnić skład „hurto aresztu, ków śledztwa.
wy‘‘ techniki, m ieszczący się przy ul. __________________________



Proces komunistyczny w Nowogródku
—  W dniu 9 b. m. w nowogródzkim są i jeszcze trzech działaczy kumpartji —■ po 4  

dzre okręgowym zakodczyt się proces O. K. lata ciężkiego więzienia, 5 oskarżonych —  po 
KPZB w którym w charakterze oskarżonych 3 lata ciężkiego więzienia, 7 —  po 2 lata, 4 
Dopowiadało 24 działaczy komuruisrycznych —  po jednym roku i 10 miesięcy. Dwóch 
powiatów baranow ickiego, nowogródzkiego, oskarżonych uniewinniono.
Słonimskiego i brzeskiego, woj. poleskiego. Jeden z oskarżonych Łabor Tim ofiej ze

M. in. jak o  gjowm oskarżeni na lawie o - wsi Horoszki, pow. nowogródzkiego, pozo- 
skarżonych zasiedli. delegat sekcja Komin- staiący na wolnej stopie, w dniu rozprawy 
ternu w Moskwie Iwaszkiewicz Antoni vel usiłował zbiec do Rosji sow ieckiej, 
Vr ójcicki W ładysław, który oył głównym kie lecz przez zolnierzy KOP został ujęty na gra 
równikiem akcji kompartji na terenie w o je - nicy. Spraw a Łabora została wyłączona i bę- 
wiklzKya nowe gródzkieyo w  czasie wyborow dlzie rozpatrzona odrębnie, 
do bejmu i Senctu Rzeczypospolitej w jes ie - Dowody rzecz we stanowią przeszło 120
i  r b., Bysiuk Bazyli ze wsi Napie, gminy kg. literatury kom unistycznej, arcłrwum O.K. 

M otykały, pow. brzeskiego, sekretarz O. K. KPZB w całości oraz szereg rękopisowi w y- 
KPZL w  Baranow iczach, Gidkowicz vel Kru- danych i przygotow cw anych odezw i okólni 
sień jonas, m ieszkanie* m. W ilna, karany po ków. Jak  wynika z dowodów i aktów  oskarżę 
przedn-o 9-miesięCz::em w ięaeniem  za udział nia, zadaniem O. K KPZB BaranoW icze b y- 
w dem onst-acji komunistycznej w Wilnie, ku ło w  czasie akcji w yborczej do Sejm u li Sena 
Ker C. K. K PZB, następnie W alger Chaja z tu Rzeczypospolitej nie dopuścić do prze 
Hafynki, pow. ireśłw eskiego, łącznik techni- prowadzenia w yborów ;’ ^zdemolować " lokale 
~znv między C. K. KPZB i O. K. K PZB B a -  w yborcze i urządzać dem onstracje komuni- 
lanow icze styczne. Po odczytaniu wyroku oskarżający

Iwaszkiewicz, Bysiuk i Guntkowicz z o - w i tej sprawie prokurator Łukasiewicz zapo- 
stali skazan przez sąd okręgowy na kary po wiedział apelację, uw ażając wymiar kary za 
6 lat ciężikego więzienia, zaś W alger Chaja, zbyt łagodny dla skazanych.

CHODZĘ  PO MI EŚ CI E .

SrWs'* 0  Tpri

3 01

D A R  S Z K O Ł Y  P O L S K IE J

NIECH LUJSTW O  IAKO ZASADA!
|edna z cech specyficzny wszelkiego ro 

dzaju robót ziemnych, wykonywanych przez 
Magistral, nasz na ulicach W ilna, je s t  ich 
fenomenalne wręcz niechlujstwo, niedbalstwo 
i ospałość.

Odnosi się to w równej mierze do sposo 
bu i tempa wykonania poszczególnych ro­
bót, jak i tempa uporządkowania danego od 
einka ulicy czy placu, po ukończeniu wsponi 
nianych czynności. T o  drugie je s t zwłaszcza 
jry tu jącem !

W ów czas, gdy w W arszaw ie nawet, w 
wypadkach, gdy dla dokonania jak ie jś  repa 
racji (w odociągów , kanalizacji, czy kabla) 
zachodzi potrzeba łamania asfaltu, w parę- 
godzin je s t  wszystko zrobione i zaasfaltowa 
ne z powrotem, u nas najgłupsza naw et ro 
bota potrzebuje conajmniej kilku dni, a po­
zostałe po robocie gruzy, śmiecie, zbytecz­
na ziemia, piasek, czy żwir, leżą na chodni­
kach, jezdniach i pod ścianami domów w 
ciągu całych tygodni, tam ując ruch i szpe­
cąc w niemożliwy sposób miasto. •

Traw niki są robione u nas na raty ; nie­
które ulice zamknięte bywały miesiącami dla 
ruchu kołowego, mimo że roboty, z racji 
których zamknięcie nastąpiło przerwano na 
czas nieokreślony; mne znów ulice w stanie 
rozkopanym pozostaw iano ich własnemu lo 
sowii także miesiącami.

Przykłady możnaby sypać jak  z rękawa, 
„Jeden fra n t, jedno przekonanie dzać w akacje n ał,,sw oim " statku i gru P °m ew aż jedn ak  n iech lu jstw o stato się u

musi się zrodzić, że niem a P olsk ' parni odbyw ać w ycieczki po Bałtyku, na:> E  dycją, z r s a lą  kanonem , cytowaeby
m ocarstw ow ej, niema suwerenności do takich krajów , jaki; D an ja, F inlan- d cr ™cĄi " ay'k̂ J n0 S i t n i e
gospodarczej, bez niczem nieogra- d ja i państwa skandynaw skie, a m oże u p rzątnięto niezw łocznie je j  zbyteczne pozo 
niczonego dostępu ao morza, t m u- i jeszcze dalszych, hen, aż po burzliwy stałości!.
si pow siać jed na żelazna w o’a zbio O ccan. ' , (ld:kiadai?£ miła czynność ao jakiejś

row a jak  m js n iejszego um ocnię- Czyż trzeba je sz c z e  podkreślać, ia - ^ ^ d ó ^ J ^ y e g o ^ S u f s ^ z
nia się nad Bałtykiem  i takiego roz- kie korzyści osiągną nasi młodzi i n a j— doby ostatniej.
budowania floty, jak ieg o  w ym aga młodsi obyw atele z takich w akacy j, t e d y  na rozkopanej i rozm ytej ulicy Zyg 
nasza godność narodowa ii państwo spedzom ch w obcow aniu z przestw o— muntawskte) status qun popowodziowi trw a 

wa inasze warunki gospodarcze'1. ,rz b c ik re ś n , „ « .  f ż k i m  1
Tak w kwietniu roku ubiegłego mocarnyrri naszego Bałtyku, lub z za pQ przez żwirowy chodnik rów po jakichś

przem aw iał przew odniczący G dańskie- poznania się z krajam i i, ludami, w pa- robotach ziemnych zasypano w ten sposób,
- o  Tow arzystw a N auczycieli S .k ó ł trzonem* w te same co i my ciem nosza- rowu jest niższą od poziomu chód
9  , . . 1  . 3 j  , n-ka, częsc zas chodnika ozdobiono garbemŚrednich i W yższych, w itając przyby- re tale, szum iące u ch i u naszyufa w p’ostaŁ nasypu „na z a p a s "" ; w reszcie u-
łych do Gdańska z całej Polski na wal brzegów , fale ow ego „M are Balticum  , rządzone przed niedawnym czasem trawniki 

doroczny zjazd delegatów  T o w a r z y  o posiadanie którego kilkusetletnie sta na placykach uregulowanej części ul. Zawal
, , ,  .  &  „ i *  n e i  7 3 m l n < ; t  t ^ e r n  h v  s n n K r f t n f r  n »  r u istw a, a jednocześnie rzucając myśl, a -  czansm y Doje.

by w yzyskać rozbudzony zapał m ło- Ten „D ar Szkoły Pi Isk ie j", a więc
dzieży ala morza i zachęcić ją  do za- dar w spólny młodzieży szkolnej i je j  
kupienia za w łasne oszczędności stat nauczycieli, będzie po w sze czasy

św iadectw em , że w doniosłej pracy nad 
uświadom ieniem społeczeństw a o zna­
czeniu posiadania morza i o koniecz­
ności trw ałego mm władania, uczeń i 
nauczyciel szkoły polskiej razem speł­
nili przez czyn ofiarny obyw atelski

K I N O
M I E J S K I E

SALA M IEJSKA 
O stre tr  r n k i  5

Od wtorku 6 października br. Dla' młodzieży od 4-6 wielki dramat rtnsacyjny
i  | A n C M  D D 7 C C T E D r Y  w r0,i 8^ Słynny król sensacji Ł J d i r  P o lo ,  .ład  program. „ W u j n i e *  
J l  f  J f c l  i  ■ ‘ i > L j t  I  \  I  2 P s ia ,  W i t k i " ,  wesoła komedia w 3 aktach .W s ta w io n y  p asażer*
_ od godZ H i C D n c i r D i i M i n ,  y “  dramat w 8 akt. ,w "roli głównej 0 " ? f l e n  i
& — 8 — 0 u l a l t i  U mI I  r  ■ | ' J *  I  L a u lse  H u n tin g to n  Nad p-og-am: ,W  krainie niebie­

skiego-smoka oraz tyg PAT‘a. K oncertow i orkiestra pod batutą P . M. 5 a ln l Cklego.
^ _____________Ceny miejsc: balkon ąp gf . parter 60 gr. Kasa czynna od godz. 3.30 10 w._________________ __

Dźwiękowe Kino

.,H E L i 0 3”
ni. W ileńska 23Ł 

Tcl. 926.

OzIS! Wielki film dźwiękowy, który zdobył wszystkie ekrany świata. Reźys. nieśmiertelnego W . Murnatc

R  B I  W krainie w iecznej wiosny. Film piękna pośród nagich ludzi. Nad program; W spom- 
nienia W ileńskiej Produkcji i Tygodnik Paramountu. Na 1-szy seans ceny zniżone od' 

60 gr. Początek seansów o godz. 4, 6, 8 ; 10.15, w sob. i niedz. o godz. 2 ej pp.
W krótct:- przeboje wszeshświatowe; X -27  (S z p ie g ) z Marleną Dietrich i .H  *dży M urat* z Iwanem Mozźuchinem

K I N O
HOLLYWOOD
Mickiewicza 22 

te!. 15-28

&Złśl Humorl’ Zachwyt! Furorę! Budzi przeDój aźwiękowy ^

f.y E « ® C H i’!>REŚE$ O
r-g p ow ieśii'F . Watkins. W roi. gł. bohat. film ów .Parada M iłości" i .K ró l ŻebraM w * J e a n e t t e  M ac D onald ' 

F ite g ln a ld  S e n n y  Nad program: Tygodnik dźwiękowy Foxa. Początek o g. 4, 6, 8 i 10.20, w dnie świąt, o g. 2-

O l i f lS K O W T  JKE3C0

C « i l N ®
DziS. Przebój dźwiękowy, Poraź Dlerwszy w W ilnie!'

TRZECH nJJABLÓW z MATERH0RN (»* byłych rów
W roii g ,. aiezaprmtiiany b. bater filmu .M onie Santo* LU S  T R EN K ER . W głównej roli ko* 

biecei M ARY GLOP.Y. Nad program! Doda*ek dźwiękowy ‘ F o sa* i rysunkowy. 
Początek o g. 6 ,-8  i 1 0 J5  w d y ie  świąt, o g. 2-»i. Następny program .Ł ó d ł  p o d w o d n a *

Dźwiękawy 
Kiuo-T eatr

„STYL©WY“
Wielka 36

Dziś! Najnowsze i najp iękniejsze 100 proc. dźwiękowe arcydzieło po raz pierwszy w W ilnie, Superszlager iS21
jakiego dotychczas n ie  było według słyn­
nej powieści A le k sa n d ra  D u m a sa  p. i. T 1 H t  A f t j A  M I Ł O  # C f l
monumeaiialna epokov/'a< tragedja ludzkich nam ętności w 14 akt. Symfonja miłości i zmysłów.

L E W IS  STO N źf i DEILLA HYAMS
W roli gł słynn”

ku handlowego i do zaofiarow ania go 
•Ojczyźnie.

M yśl ta, pochw ycona entuzjastycz­
nie przez obecne na zjeździe nauczy­
cielstw o, zra laz ła  sw e odbicie w u- 
chw ałach zjazdu i spotkała się z gorą 
cą  aprobatą m inistra W  R i O .P ., p. S . godny naśladow ania obow iązek. 
CzerwinsKiego, który specjalnym  okól- 
mkiem polecił w szystkim  dyrekcjom  i 
kierownictwom szkół zachęcić młodzież 
do składania na ten cel dobrowolnych 
datków.

W  numerze 4  „Przeglądu Pedagogi 
cznego’* z br. —  organu TN SW  —

nej, zam iast tego, by spulchnię na nich ziemię 
zasiać traw ą i ogrodzić drutem, pozostaw ia 
no w stanie zadeptanym, zasypane kamienia 
mi i gruzem. Przecltodzień.

MA FILMOWEJ TAŚMIE

spra
P o-

Ant. Nar.

NOHE-KSHKrU
. . .  , , „ . , . . Aleksande- Bruckner — SLownik etymo-

znajdujem y krótkie spraw ozdanie z do tQgicztly jezwa polskiego, 
tychczasow ej realizacji tej pieknej ł  do Wyjaśn a znaczenie i pochodzenie 4ów, 
niosłej in icjatyw y polskiego nauczycie podaje ich zmiany rozwwjowe, wyrażając 
la. D ow iadujem y się oto, Że Państw o- dzieje obyczajowości narodowej, w £cz^az 

u i  > ■ ■ < 117 * "  do czasów do których żadne swladec vza
w a W ytw órnia Papierów  W artoscio - pisemne ni(t docierają. Znakomite uzieto wiel
wych dostarczać będzie zam ówione U kic°-o językoznawcy, niezbędne dla każdego
niej odpowiednie nalepki do rozsprze- dbijacego o język, konieczna książka dla po arcydzieła nieme, które nie zasługują na to
4  w licz. r 5  mi: t sztuk, ,S M ^  t ^ ó r e j  i e j  *zc się bejść żad- ̂

nej w artości 2 ,0 0 0 .0 0 0  zł. A kcja naleD R  . arkuszv wyraźnego druku, w nie, zaniim nie wydostaniemy się z natłoku
kow a prowadzona je s t przez zarząd tem pr; BSZ3, joo stronic indeksu. Bogactwo bezsensownych pseudo-operetek, ekspery-
głów ny TN b W  w porozumieniu z K o- materiału rywalizuje ze ścisłością opracowa mentow i prób,,

„KINO MIEJSKIE**
Została już zdecydowana ostateczni 

i wa udźwiękowienia „Kina M iejskiego" 
zostaje ono nadal nieme.

Pom ijając podłoże tej decyzji, stwierdzić 
należy, iż prócz doraźnych plusów finanso­
wych (oszczędność!), ma ona jeszcze tę do 
brą stronę, że ratuje placów kę wygnanej nie­
mej Muzy.

Nie czas i nie m iejsce tu na zasadniczą 
dyskusję o  wartości filmu niemego lub 
dżiwękowego. Stan produkcji filmowej w  
chwili obecnej przedstawia się następująco: 
prócz paru czołowych filmów dźwiękowych, 
o wysokiej nawet wartośći, przesuwa się 
przez ekrany zalew 'miernot, banalnych 
sztuczydel, kleconych według stereotypow ej 
recepty. Filmów zaś niemych dziś prawdę, 
że się nie nakręca.

Ale pozostały przecież wdetkie, przecudne

Giełda Warszawska
z dnia 10 października 1938 r. 

WALUTY I DEWIZY:
Dolary 8,88, —  8,87, —  8,89.
Gdańsk 173,35 —  174,28, —  173.42.
Holandja 360,97 — 359.10 —  -
Londvn 3 t,4 5  — 34,54 —  34,36.
N.-York kabel 8 ,929 — 8,929 —  8,928.
Raryż ?5 ,15  —  55.27 —  ?5,09.
Praga 26.42 —  26,48 — 26.36.
Szwajcarja 175,15 —  175 58 —  174.72.
W łochy 46,15 — 45,27 — 46,03

P A P IE R Y  PRO C EN TO W E 
4 proc. inwest 77.
4 proc. inw estycyjna seryjna 80,50—34
5 proc. konwersym 41,25.
5 proc. kolejowa 32,50
6 proc. dolarowa 55,50—57,
7 proc. stabilizacyjna 5 5 -  76,50- -55,73'
8 proc. L. Z. B. G. K. i B . R., ob lig aije  B.

G. K. 94.
Te same 7 proc. 83,25.
8 proc. obi. bud. 3G K . 93 
4 i pół proc. L. Z liem skie 54,50
4 i pó' proc. warszawskie 48,50- -50
5 proc. Warszawy 51,50 — 52,75 —  52 50 
8 proc. Warszawskie 64—66— 64,50
8  proc. Częstochowy 56 —57,50 
8 proc. Kalisza 56;50 
8 proc. Łodzi 62 -6 2 ,5 0  

10 proc. Siedlec 65.
Akcje: B , Polski 110 
Lilpop 12,25— 1 2 ,5 0 -1 2 ,2 5 .

Gdzie J3ył3 Pani 
wczoraj miprdzj/ ^  

godz. 7 a 8 "
—  Nie słuchała Pani tego cudownego

koncertu- w rad jo -

—  Co? Pani nie posiada odbiornika^

—  Achr to  już najw yższy czas ti&s |
odwiedzić ■

—  Pani nie .zierzy jak tanie są u nas 
nowoczesne radjoaparaty i na jak dogod­
nych warunkach sprzedajemy.

T-wo Elektrit
Wilno, W ileńska 24

I  Obiady domowe 
_  tanie, 

smaczne i obfite od 
*  1— 5 godz. Wilno, Zy- 

_  ~ gnu u owska —19
E m . . c n o l @ m

Urolrg
Choroby nerek, pę- 
ch-srza i dróg moczo­
wych przyjm. 12 — 2 
i 5— 7. Jagiellońska 8
teŁ 10-63. absolwentka Szkoły
— ————— — — ——  Handtowej poszukuje

P °s a ly bony,m a h. po- 
*  ważne rekomendacje.

CnortiDy *kórne, Wilno, Żakietowa 5-1..
aeryczne 1 mnezopł^io- 
we. W lla fls łia  S od

L r  1 ‘ 4 "  ,e l’ I  f k  W M  C  i

DOKTCPs med..

nika wznowi przyjęcia.

Do kompletu

p r z e d s z k o l a
polsko -frabicuskieyo

z p o c z ą tk a m i n a u cz a n ia ,

przyjmę dzieci kilkoro, inteligentne 
dobrej rodziny, od 6 do 8 lat. 

Zapisy od 9 tej rano do 2-ej pp. 
P a ń s k a  4 m . 4 . (Cbok ł.uniszek)

1

O G Ł O S Z E N I E
D yrekcja Okręgowa Kolei Państw ow ych . . .

w W ilnie ogłasza nieograniczony przetarg 
ofertow y na dostadę następujących m aterja- 
lów drzewnych:

taroicy miękkiej sosnow ej w ;lośc. 5.000 
metrów sześciennych

kloców sosnoiwych w ilości 2.400 metrów 
sześciennych,

słupów telegraf, sosnowych w  ilości 6,800 
■sztuk.

Oferty w  zapieczętowanych i zalakow a-

i.aor i 2.010
do la rów
ulokujemy na dobrą 

miejską hipotenę. 
D om  H .-K . .Z a ­
c h ę t a ’ , MłckleAri 

c a T, te l.  9-05.

włoków.

miejmy choć czasem mioż-

 ■ a ™ ™ ^ . _ lVc. S Z K r

—  Zebranie założycielskie spółdzielni spo 
żyw ców. Mimo smutnvch kolei losu istnieją­
cej tu do niiędawna spółdzielni roln.-handl.. 
nie zatracili je j kierownicy tej; .świadomości, 
że trzeba pracę zbiorową rozpocząć na nowo.'1V  11J  C2  *  '  n  JZ V I '  U l l l l V l l t U  Z< I W  m u l e t  J CU U  Ł > v . v  -  1 _ _ < < • f  1 ( (  / ,  • I K J J I / i j  \  J  u z c u u  j  ’ ' C l  ~

n ite te m  F lo tv  N a ro d o w e ’ n o n a d to  u -  nia oraz jasnością i ła tw o ścą  przedstawienia nosc ujrzeć „aaw n;- \z rzed lat jcmku) ao Do+ychczasowe bfedv, a stąd i niepowodze-
m ire te m  n  ry łNai ra o  ej p o n a a io  u bry, tak nas r  r jw ? ;ą cv  w ów czas nim n emy { ^  naj'epszą szkołą, jak  nie należy pro
tw o rz o n y  z o  stał s p e c ja ln y  k o m ite t  o r g a  Prz^ ™ °  “orm a]na; (W brosz. _  z ł  69- w Z a ć h o n ^ ; y sentyrn.uit uo ttpą .a iące j w id  . wadz^  |półdzi^ jnfę
n zacyjny zbińrk: lia  okręt „D ar Szkoły opi.   zż. 74 Cena zniżona do 1 listopada: kości! Niech odeidz-e pełna chwrły, błysm : z  Ij(_zb> jb e cn y c h na zebran|iuy tu? zade-
P o ls k iie j" .  Do komitetu tego wchodzą w  3 ratach pó 14 zł. —  zf. 4 2 ; za_gotów kę " ? _ klarotwial i  przystąpiertie 38 osób. Pow ołane omówi Ciocia Hala.
p rz e d s ta w ic ie le  w s z y s tk ic h  o rg a n iz a c y i  zgóry — zł. 30; w 6 ratach po 9 z}. —  54 uonej świetności, mech oczaruje raz jeszcze wjadze spółdzielni przewidują, że dó końca 
n » itT 7v H f ak frh  7  złote wsponi me mcm! b miesiąca .je d n a ją  100 członków - -odbior-
lia u ^ z y c ic is ic ic n . Rowyższe ceny dotvczą wydania broszu Taką rolę „straconego bastjonu" chciał- c ów i w końcu listopada uruchomią sklep.

I o to  m o ż e  już n ie d a le k ą  je s t  ch w i rowanego. Egzemplarze oprawne w płółno bym widzieć w  „Kinie M iejskiem ", które ma Rada Nadzorcza, na czele z przewodniczą 
la , k ie d ) s p u s z c z o n y  zostan -ie  na wodę drożej o b zł .... po temu w^runk: i możność, chociażby ro cym p. Juljanem  Burakiem do Zarządiu Spół

i p ru ć  b ę d z ie  c ie m n e  fa le  Bałtyku o

A K U S Z E R K A
Ś M I A Ł U W 5 K A

przeprowadziła się ul.
nydh kopertach nale/.y składać w  Prczydjurn Zamkowa 3 nu. 3. Gs*
Dyrekcji Okręgowej K P. w  W ilnie dó g o - binet kosinelyczry, u~ 
dżiny 12 dnia 15 lipstopada 1931 roku. suwa zmarszczki, p egi/

Szczegółow e przepisy co do składania o - wągry, łupież, hroday- 
fert, jak  również warunki, na których ma b y ć 'ki, kurzajki, wypadanie 
zaw arta umowa i warunki techniczne na do­
staw ę (wyszczególnionych w yżej m aterjałów - 
są do orzejrzenia w wydziale zasobów Dy­
rekcji Okręgow ej Kolei Państw ow ych w  W il­
nie (lii piętro, pokój 38)

O tw arcie ofert nastąpi- dnia 15 listopada 
1931 roku, o godzinie 12 w Dyrekcji Okręg-s^ 

w ej k :  p. w Wilnie. Racjonalnej
“ 0 j y k:

M D i  C  W  i L. £  Ń  S  K  l(E  Mickiewicza31—4. ' .
________  || * kobiecą P ia n in a  fo rtep iany

SO BO T A , DNIA HI PAŹDZIERNIKA-. | | r S 0 f i k®I1SerY r  ^ *  K O r C C k i ^ g O .
11.59: Sygnał czasu. ,  ^ ■ doskC’* Ul., y ielka 54-4.
12.10: Komunikat neteor-jlogiczny w Yna'er’’ r-p e.acje
12.15: Muzyka popularna, -p łyty ). ’t a 4, ‘  ci^ a » "astrajam c.
15.35: I,Mała skrzyneczka" —  listy nacci Szt iszne. opalanie cer.y.

Wypadanie włosów i g

G A B IN E T

mmm «
wspólnika z kapita­
łem do pie.w szo- 
rzędnfgo p; zedsię- 
biotłtw a handlowe­
go w centrum mia- 
sta. Współpraca po­
żądana- lecz nie ko­
nieczna. oclidny 
siały dochód za­

pewniony. 
Ogłoszenia do B iura 
Reklamowego S te­
fana Grabowsk ego 
w Wilniffr, ul. Gar- 
iarska Nr 1, tel. 82.

kręt polskiej marynarki handlow ej, o- 
kręt —  symbol ofiarności młodzieży na 
szeii dla w ielkiej idei panow ania nad 
morzem, młodzieży, którą ta idea do 
czynu zapaliła i w ykrzesała z niej siłę 
i wolę zbiorow ą ja k  najtrw alszego u- 
m ocnienia się nad Bałtykiem .

Okręt, który otrzyma nazwę „D ar 
Szkoły P o lsk ie j" , nietylko jako  jedno­
stka naw igacy jna zasili naszą skromną 
jeszcze flotę handlowia, lecz spełniać 
bedzie także rolę propagatora i krze­
w iciela zam iłow ania do morza i sportu 
żeglarskiego wśród licznych i szero­
kich rzesz uczącej się m łodzieży: bę­
dzie ona bowiem m iała m ożność spę-

Przesyłka zł. 1,20., zaliczenie zł. — 50. ia istnienia kin tego rodzaju przj niesie niema dzielni powołała: ks. Bolesław a Bazew icza, 
Księgarnia M śret, W arszaw a Nowy Św iat f0 prawdziwego zadowolenia estetycznego, p . , p  Stanisław a 1 ialtusa i Antoniego, Bublisa..
nr. 35.

^alerjan H.hsrkiewlcz
Z m ierzch  U njl K o f  c ie ln e j n a  L itw ie  
I B ia ło ru s i—szkice historyczne zł. 6 .— 
P la c y a  Ja n k o w s k i  (John of Dycalp)— 

źyc'e i iwórczość z ). 10.—
B*iz s te ru  l o u so ll (Sylwetka

l  prof. Michała Bobrowskiego) 2 .—
O statnln lata  Adu-inatu P a  

p iesk ieg o  w  W iln ie  . 0.5Q
.ty *o w !c e — ła s k  k ryn ice  . 0.50
p ie rw sz e  tru d y I w alk i wł- 

Icmckleh k o le la rzy  .  0.60

SKŁAD GŁÓW N) w KSIĘGARNI 
ŚW. W OJCIECHA w WILNIE

15.50: Koncert dla młodaieży (pły+y> 
1.6^0: Raajokronika z W arszaw y 
1,6.40: Koncert popularny z W arszaw y. 
1.7.10: Odczyt z_ W arszaw y 
1.7.35: Koncert popularny z W arszaw y. 
1.8.05: Audycja dla młodzieży ze Lwowa. 
18.30: Koncer* dla 'młodzieży z W arszaw y 
18,30: Kom. Wił. T ow  Org. i Kółek Roln. 
19.00: 9 „października 1920 r,‘. —  odczyt

da (licznym jesz cz e !) wielbicielom W ;e1kie- Na zebraniu byt obecny delegat: Związku-
go Niemowy ostatnią sposobność pożegna- g s . „Społem " p: Malko. _____  ___________
nia . dchodżących i gasnących gwiiazd. W arto na tem miejscu zaznaczyć, że chy -wygłosi Antóni Gasztowfe

Przejdzie przed oczyma widza zaklęta w ba to nie przypadek rządzi, że w powiecie . .
kształt i ruch idea, przemów: raz jeszcze święciańskirn pow staje dziś drugą nowa spól ■!’ M ^ f  WÓ>ryS^ -W-
ekspresja twarzy, ażebv ustąpić 'm iejsca roz daiOnia i że egzystu jące RS powiecie w  licz , arjL rakowsłtiej
krzyczanemu tłumowi dźiwęków, ażeby dać bie 8, p racu ją-z  powodzeniem. Należy ży- on'm - z'6n” 1 . ra^ ° lw-|y
m iejsce nowym władcom ekranu.... czyć, aby te przykłady znalazły godne n a- 20 .00: „Na* .i/idnolc<ręgu

Seansy jłodwójne w „Kinie M iejskiem " śladownictwtj w inn"ch powiatach W ileń-

felje*on pa

lu [i*ż . Najnowsze z*Jc- %omarr-
b y iz e  kosmetyki racjo- d oskon ali odsw ia- 

alnc, rza itsiBtJa brim i i skmsy.

- - - - - -  Isczn iczej
POPIERAJCIE J . H r y n i e w i c z a m i / .

ni. WIELKA M 18 mS.
L 1̂  U Prły/.'w g .  1 0 - 1 1 4 - 7 -

■ ■■ ■ W. Z. P. M M .

m ają pełną"rację  bytu. Dla młodzieży szkol szczyzny, a lędzie to najlepsza lekarstwo na 
nej seans pierwszy (lub dw a), późnili zaś okrzyczany kryzys. Obecny,
dla publiczności starszej. Można dobrać pro
gramy tak, że fiłm przygód lub odpowiedni ^  . .
film dla mlcdzieżv zadowoli w zupełności banksa, Mary Pickford, Lu ’ lagover i innych-,
t ust młodocianych kinomanów, a późniejszy dawnych naszyeh nliihicńcoiw!
orogram przyniesie same tclko nailepsze fil Niech wrócą Szpiedzy , „MLtropońs ,
my menie „Dziesięcioro Przykazań

z W arszaw y. 
20 .15 : Muzyka lekka z W arszaw y.
21.55 „Pow rót marynarzy,’ —- feljeto n i

W arszaw y wygłosi J f  Poker.
22.15: Korncert crtopinowskt zł Wa,rs2a<tvy 
22.40: l^omunikaiy i n itzykąi tan ecz ia . a

T ad . C.

SYD N EY REILLY.
U)

i długi szereg Di;
Czy trzeba wyliczać, jak ie? Niech w rócą nycli Wrzyj optycznych srebrnego,^kranu.. 

nazw ska Jann irgsa, Chaneya, Veidta, Fair-

«Ksa®ase«BM sa
zeszliśm y ze szych podejr-zeń w najbacanfejso^ni ob

KTO F 7  YBKO OAJF. TEN  UW At RA­
ZY O h i t  —  GŁOD 1 WĘDZK .mJ!

C Z E K A i

Kursy przygotowawcze
dla prywatystów, ekrternlstów I 

do k o rp u su  K . t‘ =l6w
otw ierają się z Iniem 1 listopada r. b.

Równocześnie kilka uczni szkót 
powszechnych lub średnich znajdz’*  
odpowiednie pom ieszczeni*, opienę I 
pomoc w nsukach w Pensjonacie. 
Zgłoszenia do Dyrekcji ul. Piotra i • 

PawłŁ Nr. 13.

W  : i r a ju  ta je m n ic  i z b r e d m
Je s z c z e  kilka kroków i 

schodów  na plac M ikołajew ski,

Po wyruszeniu pociągu z Tweru się z dw orca? O kazało się, że jedzie
wezwałem konduktora i dając mu so- prosto do konsulatu niem ieckiego, a

> w ity  napiwek, poprosiłem , aby nie bu na dworcu bedą już czekać niem ieccy Jem odw iedzić go w konsulacie
dził pas przy następnej rewizji doku- żołnierze z konsulatu, aby odebrać wa tem rozeszliśm y się.
m entów v. Łudzę. Dla w iększej pew - hzy dyplom atyczne, powierzone mu O tak w czesnej porze plac Mikuła

nrzy jaciela  czekało 
auto. Żamienili-miy kilka 4 serdecznych 
slów; pożegnania, Niemiec raz jeszcze 
podziękow ał mi za ser, ja  zaś o b ieca-

i na

gdzie serw atorze ahcznyia-.
Celem mym było obecnie wym knąć

ttowego spisku. 
Rziąd sowiecki wydał, na mnie wyrok 
srn icc i i ogłosił, że zostałem  w vjęty z 
pod prawm. Słow em , każdy bolszew ik

Na szczęście nnałeiw dosyć: pienię- Nie mogłem cię pozbyć wrażenia, 
dzy. Miljony,. przechowywane, na zauł- że w szystkie oczy są utkwione w e
ku *v.eremetjew.skinb. w m ieszkaniu mnie. Zdaw ało rui się, że w szędz:e i

się z R osji czem prędżej. M isja, którą sióstr G. udało się w ato w ać i chociaż w szyscy śledzą mnie. Czy przecho-
mi; powierzono, załam ała się. Nie było ew ak u acja  agentów  m oskiew skich nie- dzień, którego minąłem, odw rócił się
mowy o stwmizeniu now ego spisku, truło kosztow ała, pozostało, mi leszcze za mną, czy n ie? Ćzv to nie na mmie

suoro setek. patrzy ta kobieta, sto jąca  po drugiej
Nie m ogąc odważyć się na nowe stronie u licy? Byłem  pewny, że  zaraz

spotkanie z ezekistam i na dworcu, zde zostanę porwany i aresztow any. Mia-
ści konduktor ob iecał nakleić na przez 'p oselstw o w Moskwie. jew ski był praw ie pusty. O b aw ia jąc się- m ógł zabić mnie, natycnm iast po po- cydowałem się na wy bór drugiej drogi, łem na ten wypadek w kieszeni nabity
draw iczka h cnupe nap isu  „Poselstw o W estch n ąłem  z ulga. W szystkie że samotny pasażer z w alizką w ręku znaniu, be; jakichkolw iek  konsekw en- Panika, która p o w sta ł*  po zabójstw ie rewolwer. W yp awię ooł tuzina lńdzt 
niem ieckie" trudność' z ,stały rozwikłane zupełnie może zbudzić podejrzenia, „ C z e k i , Cyj  dla siebie. A w ięc, p ozostając na U rickiego, nie mmęła jeszcze. Rozstrze na tamten św iat, zamm ost.,tnm kula

przyjąłem  usługi w ygłodzonego obdar- dal w R osji, narażałem  się na śm iertel lano pięciuset więźniów i zapow iedzią utkwi w moim m ozga'. Byłem  zupeł-
tusa i pow ierzyłem mu swą w alizkę ne niebezpieczeństw o, nie m ogąc jed - no now e represje przy najm niejszej nie zdecydow any nie aać się żywym

koinie. . NiUdniew^kiu- do wagonu na Przeszliśm y razem przez M ac i skie nocześnie uczynić najm niejszego k,okui próbie nowego zamachu, w id o cm ie w ziąć!
Gdy obudziłem się, było ju ż 'ja sn o  k ijku “ |icm,e rowalismy się w kierunku Ligow ki. Po  w kierunku utworzenia jak ie jś  ardybol „ C z ek a " dowiedziała się o tem. że prze Ale stopniow o zacząłem  się przy

Do lo d ziła  8 -m ’ rano. P ociąg  zbliżał ^  szarfeh  munduraTh W ątp ię, k w a d ra n s*  marszu, przekor .w szy się. szcw ickiej o rganizacji. niosłem się do Piotrogrudu N arazić zw yrzajac dc sw ego wyglądu, do n ie ­
sie do Piot agro& i Nadchodzjiła znów ^ ' C: _ J  , } j „ k es vojp = j . , .  że nikt mnie nie śledzi, zwolniłem o b - W ydostać się z Rosji można było jednak zaniechano m asow ych areszto- bezm eczenstw  • spokojnie], pat zec: w
S ę  uo u ^ . . . .  czy przez cały długi o k .es  wojny^dKi « . poniosłein walizkę1 do dwilema drogami. wań i życie zaczynało zwolna iść spo- przyszłość. Z p o :zą jk u  me o d raża łem

Z pełnem zaufaniem dla sw ej dyp- nieoczekiw anie, 
lom atycznej nietykalności, powróciłem Zaledw ie pociąg zatrzymał się na 
d o  przedziału i zasnąłem spokojnie.

erytyczna chw ila w mej podróży. kojw iek oficer angielski cieszył się, kie
N iebezpieczeńsiw o, że będę pozna- , tgk jak ,a w teJ- ctlwili. z widoku 

ny, było tutaj większe, niż w M oskw ,e. r ,-?m i6’kich żołnieizy!
T u taj znało mnie m nósW o ludzi ? kaz- Zawoła}enl ich ; kazatem wziąć w a
dy mógł przepadkow i zupełnie poznać l0 w arzysza. Na peronie,
—  P o 7 a+f>m wsrod nasa- 1 7 '" '-o  j  . .

mieszkania przyjaciół.
Serce bilło mi gw ałtow nie 

ści. W yrwałem  się

Można było w siąść do pociągu<hj na kojniejszym  torem. się pokazyw ać na ulicy w dzień i wy-

?. - T  r ii!la n T id iii1 'w o rc u "w  P M ro g ro ik ie  i Postanow iłem  pokazać się na nlicy

mmie i zdradzić. Pozatein wsrod pas - um,: tnym m anewrom z m ojej
TO 11V C IClU " , i • 'J  llflł7irw**7T7 11

z piekła i w  ciągu icę koło W v b o rg a j 'Była to i spraw dzić, czy rzeczyw iście wygląd mme me
LĆ! _[[arta p^ ez ucieldinieróW droga. P "—  cif‘ Hn nn/nnnia. M ia- SZV Sieblkilku dni będę mógł w ypocząć! ntórta^przez uciekinierów dvoga. Fino- mój zmienił się fflje do poznania. M ia- szy siebie i zacząłem  pokazywać Mę

żerów  w pociągu musiało żołr„; , . , . ■ strony utworzyliśmy mały pochód:
a g e n tó w  „C zeki", którzy znali_ mrn^-.z; z walizami na przedzie. a my za

i co 
gła

fotografij. Nie było też wykluczonen,

r  oczy

mnrn Hr»Kr7 P chw ila podnosiłem rękę do twarzy,
W  adomem jest. że strach ma w iel- Jz a c  nieogolone policzki. Minęliśmy, 

kie oczy. O czy moie tego poranku do- bez przeszkód,

“ V o ^ S e mn t^ n ?cy r°u to agrie 7 n a U- "  Dosyć hyio dwóch m agicznych lem w iosy, a

kontrolujących żołnie-

wie pom agali w u cieczce, ale właśnie łem wielu prz_yjacl'‘i w P ietrogroćzie i na lndm eKzych ulicach, me czekując
dlateo-o straż czerw ona roztoczyła na tak samo, jak  w M oskwie, zmieniałem zmroku.
g S & S f  sz cz eg ó ł,ie  baczny nad . ciągle mi J z k - n ,a .  Spotykałem
zur. Icdnak mie zdołano zapobiec u- M usiałem koczować tak, aby me poznawali, mnie Ja  zas me sh em się 

. . . .. - - U J* -rnrwalnie 73 riipoakoań Pierwszym krokiem w tym wzbudzać podeirzeń w kom itetach do zwTucic na siebie ic 11 e m z
r S ™  T e  W ia n ?  k I Ł S  bylc w yd oW nie nowego ć ,  wych. i £  n ie ,, ło m o c e „ » b  o b o - k a ż d y m  dniem odw ain.eiszy,
ehow nośd. Nikt nie .nógłby teraz mnie porlu i prześlizgnięcie się przez kon- w iązane^dunosic^dojj.^zeki o k azo jm
poznać. Miałem brodę, która nadaw ała trolę na rcu.

ROZDZIAŁ VI. 

U C I E C Z K A

P rzyglądając siię? sobie w lustrze,

na Newskim prospekcie zo- 
m ieszkańcu, który m ieszkając w da- stałem  poznany. M ijałem  cz ło w ie łT

- —
 ______________ . . .  . . ;W d ’^ W b S c  S Ś . S i J k a t t e ?  ó l» 'ld Zdankei p W ra ń ć s je m n  S w . J S h  g o E h  nlydĆprżyjaciói. | ó  m in ,t m n ie j popatrzał mi w oczy b a -

mat m eco tow arzysza podróży, tem doku żołnierzy niem ieckich z u abzam i, dac do rego oruanc
czyły mnie, że im bliżej będę się trzy- r-ow. „ruw iM w u . mi Hać do^teoó brudne i oodarte ubranie i pówki,. danej pogranicznemu

mego «  w.trzy sza podróży, tem sw obo.łne ptze-ście dziuraw e'‘trzewiki, to rzeczyw iście w y- rzowi, i czerw onogw ardzistom , dyżu-_ rzy ponosiliby

' T a p S i W  g T d o ica d  zam ierza udać , W y f a i -  ość. g  " 'c  nógiby zbudzić W " riej rn ie -n n  „a m o scc .

odpowiedzialność za dawczo. Przyspieszyłem  kroku, ale 
ukrywanie człow ieka podejrzanego. znów posłyszałem  jeg o  kroki, za sobą.

W ydaw ca Stanisław Mackiewicz.
Drukarnia W ydaw nicza „Słow o“ . Zam kow a 2.

Redaktor w. z. W itold TatarzyńskL


